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MobmzacJa 
ideologiczna 

Akcja. oczyszcza.ula szeregów ru• 
I. chu ro'l).etllic~egu z elem.entów \VTO­
. C'lch id"eol-„• rri.CT.nie. obeyc~ k' uwo i 
' pny~lwwych jest akcją mobilizu­
jącą w najszerszej mierze masy par­
tyjne. Ten cllluakter mobilizacyjny 
(facydu,je, a raczej powinien decydo­
WD.Ć o przebie!n] zeb1:ań na wszyst­
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. kich szc:i!l"_>':wh organizacyjnych. Po. 
winny one stawać się momentami 
wielk' crro pr:rnłomu je'ili chodzi o 
styl pr:wy niektórych ogniw. -owa m~liony 2łotvch 

dla górników francuskich 

ad kol&h rzy polskich 
· WARSZAWA (SAP). - Zarzad 
Cłów1i.y ZZK, reprezentujący i;_­
tercsy i dążenia 360.000 masy ko­
fojarskiej, w imię solidurno~ci 
proletariackiej , postanowił prze­
kazać sumę dwu milionów zło­
tych, jako pomoc dla strajkują­
cych górników francuskich, któ­
rych niezłomne stanowisko wzbu­
dza powszechny podziw wśród 
kolejarzy polskich. 

. Zmiany w kierownictwie 
hrlińsk:ej organizacji SEO 

Fran[ł·a r-obotna·cza' a···· I:.· czy·~ w :i·JVlazku z tym należy zwrócić . . fJ uw:i.gQ na zdarraiącc się cza.ser.:i wy· 
, · ·paczenia, blędy, ujawnhjace siP. w 

toku iirzeprow:.>,dzanej akcji. Polega 

Rząd francuski rzuca przeciwko stra1·ku·1ącym górnikom ją one najczęściej na niewłaściwym, 
mechanicznym p'}{lejściu do sprawy 
oczys:rnzenia. s:ue;rcsów. To mecba-

n owe 51"-ły · WOD~, .. r-kn 1• pO)~""UJ"" I WKOŁACHPOSTĘPOWYCHwY- nlc:me lJOc~ ejśc!c powG!luje, iż nie­
ii:lił u . .J \!.i1 I raża się przekonanie, że celem poli- przygotowany a:;:~vw partyjny nie 

tyki rzą<lowej jest przedłużenie kon- · t t ni · · wia 
PARYŻ,· (PAP). - Do a.kcJ"i prze- PARY~. (PAP). - Wedłu!! wiado- za.wszP. Jes w s a e rozwmąc • 

- fliktu w sprawie górników w przewi- ściw:" dyskusje, odnowiednio kry-
ciwko strajkującym górnikom wła- mości skrajnej reakcyjnej „Epoque", dywaniu materialnego wyczerpania tycznie . i samokrytycznie oeenić 
dze francuskie rzucają w da.ls:i.ym rzad francuski zamierza wzmocnić strajkujących. h 
ciągu nowe oddziały policyjne, żan- akcję policyjną przeciwko strajkują- dz1alalnuść poszcz~gólnyc towarzy· 
da.rmerii i gwardii ruchomej. cym, przewidując w tym celu: 1) ścią Przypomina się, że analogiczną szy i wslta.zać na ich konkreine błę-

Akcja ta koncentTuje się w czte- gnięcic do Francji odclzi.a.łów "i.an metodę zastosowano podczas st.raj dy. Występuje też niekiedy na jaw 
rech zagłębiach węglowych: Północ- darmel'li.i, sta.cjonujących w Niem= w listopadzie w 1947 r. zbyt małe wyrobienie ideologiczne, 
nym, Loary, Carmau i Decll.zevHle. czech zachodnich, W kola.eh tych podkreśla się, że Je- które przy niezrozumieniu celu ak­
W Zagłębiu Nord i Pas de Calais od- 2) W3trzyma.nie urlopów wojsko- dynie podjęcie bezpośrednich roe- cji prowadzi do wyłącznie pa9111lał• 
bywa się w dalszym ciągu wzmacnia- wycb i mów ze strajkującymi IDD'łe przy. nej oceny, wyriikającej DMflet ze 

· 'ł _,. · h 3) oddanie do dyspozycji min. nieść romviąz:mie sytua.cJ"i w przemy- ZwYkłych osobistych za.drażnleń. 
nte 51 puilCYJ11

YC • Nalc-.i;y stanowczo p.odkre§llć, li Po 
FEDERACJA ZWIĄZKÓW ZAWO spraw wewnętr-z;nych poważnych koni śle górniczym. ważnym obowiązkiem spomyw•'--

DOWYCH GÓRN1KÓW w opublilrn- tyngentów w&j:;;kowych. --
wanym komunikacie podkreśla od- -------------- cym przede wszystkim na eszekuł:r-

BERLIN (PAP). - Jak donosi powledzialność rządu za przedłuża- p • kł I •• ł • , fk"'' wach poszczególnych k~>Jnórek jelrt 
dziennik „Neues Deutschland", za- nie się konfliktu, stwierdzając, że mi ro1e rezo uc11 „ma e1 szos I doldadne przygotowa.n.ie zebrań, „ 
rz<>d berlińskieJ· organ1"zacJ·1· socJ'a ru'ster Lacoste uchylił 51·,,. od prowa- b d B św:iadomienie wszystkich łowarzysą 

„ - d 7 eni·a rozmo·w ze stra"J·kuJ· ącymi· 1• na dzisie1"sze1" O ra zie W sprawie erlina o zasadniczych ideologicznych sało-li.st.z..cznej partii jedności (SED) ~ 
d k nie udzielił przyrzeczoneJ· odpowie- PARYŻ (SAP) ProJ"ekt rezolucJ'i, wiera trzy zasadnicze punkty: :i;eniach akcji, o jej potrzebie, o jej 

o onał wyboru nowego przewod · tot kl bo•~- eba 
· dzi. przygotowanej przez 6 „neutral- 1) Zalecenie mocarstwom, okupu- lS nym a.sowo - ,,.,.,,;}'„. -

mczącego i wiceprzewodniczące- BIURO KONFEDERALNE CST nych" dla Rady Bezpieczeństwa na jącym Niemcy, aby zniosły wszelkie rakterze. 
go, którymi zostali Hans Jendrec- wyraziło swoje całkowilte poparcie piątek, kiedy będzie rozpatrywana ogra.niczenia transportowe, komuni- Walka. o czystość szeregów musi 
ki i Ernst Hoffmann. dla akcF górników. Zbiórka w okrę- sprawa konfliktu . berlińskiego, wstal kacyjne i handlowe w Berlinie, lub budzić instynkt klasowr, musi wpły-

Zmiany powyższe pozostaJ·ą w gu paryskim przekroczyła 12 mHn. przekazany delegacjom 4 mocarstw I pomiędzy strefa.mi okupacyjnymi. wać na pogłębianie śWiadom.ości 0 • 

- franków. Federacja. transportu liro. bezpośrednio zainteresowanych w 2) Zwołanie, (jednoeześnie ze znie gółu. Dlatego też trzeba starać się, 
związku z przeniesieniem dotych- gowego wezwała swoich C'Z'.!anków do tej sprawie. sieniem ograniczeń) zebranie 4 gu- a.by w dyskun.ii brali rzeczywiście u-
czasowego przewodniczącego Her- niepraedsiebrania ża.dnych pra.c, któ- bernatorów okupacyjnych w celu dział wszyscy ci towarzysze, którym 
mana Materna i wiceprzewodni- re by moiły szkc-dzić alreji stra.jko- Zródła poinformowane twierdzą, rózpatrzenia problemu monetarne· niewłaściwe często dotąd metody 
czącego Karla Litkego na inne 1 wej. że tekst pro~ektowanej rezolucji za- go. pracy p~rtyjnej za.mykały usta. . 
kierownicze stanowiska. j ........... ~-----..------ ,,.. ............................................................ ...._ ...... ._ ..... ...._ .... ..__ ... ,~ ............................. ....: • 3) Ap~l do ministrów spraw za.gr~- Tylko rzec~owa, ostra, beZl!zglę: ,„ s \" d , , b .L • k , A i•- '- mc:r.nyc.1 4 mcca,-stw. aby zebrali się ·, 1\11!!. krytyka I sam!lkrytyka., rue zas 

Pols"a kom's'a \ o ' arnosc ro o-rn1 'OW ng li ~ najdalej Z!!. ~l~a tlni i .ws~ę!i roz- -. samoobrona lub samapochwała, tył-
" J ~ ~ mowy o całosc1 ~gadmema memiec lto wynikająee z tej krytyki i sa.mo-

W B ł I w· I ~ LONDYN (P.AP). Jak podaje „Daily Wo!'kcr" związ- i klego. 'krytyki konsekwentne, bezkompro-
ra ys a Je 1 ~ ki zawoc~rnve c~łej Anglii uchwalają rezolucje, popiera- ~ Znamienne jest, że 6 „neutral- misowe wyciąganie wni{)Sków orga-

PRAGA (PAP). Do Bratysławy I jące strajkujących górników francuskich. Górnicy z po- ~ nych" nie znalazło w postępowaniu· nizacyjnych, dobrze zrorumianycb i 

Przybyła 12-osobowa delei;.acJ'n „ ł d . W 1. • • d . . 1 .. :ii v.;ladz r~dziecki<:h żadnycą momen.-1· wfaśoiwl.e. przyjmowanych l!rze:r.. ma-·- 'i u !nowej a ii oswia czają w swoJeJ re:m UCJl, że so- i· tow, kto::-e nalewłoby skrytykowac. , sy partyJne, T.agwar.antoini.c moz~" 17. 
l)Ol.ska, wchodząca w skład czecho il lidaryzują się z walką górników franeuskich i doma- ~ • błętly iuzezwyciężcne zostaną do 

si.~wac~o ~polskiej komisji komu- I gają się powzięcia natychmiastowych krok(jw w celu J ff~!deregcja deh~:rató ·~· końca, a ar_g;i.!lizacJa pozbędzie się 
ru~acy3neJ. · ~ prj:echvstawienia się eksportowi węgla ~mgielskiego w ~ "' • • wszystkich s.tmeci, wszystkich elt--

Celem przybycia delegacji jest f okresie trwania strajku do l?rQllcji. J. 3 mocarstw ~achodnich mentów wrcgich, obcych lnb ~rey-
. . . dn' , :.i j! p ~RYŻ (PAP) W rt k padkowych. 
· I yt k - - .r. oł d · d I - · tr h . t os.._.. Q w asciive mo .... cy „.., 'Q„ ow1em(l szeregu zag~. len 

1
r. „Daily Worker" publiku1·e szer~ rezo1n-ji. organizlf- :1 "'"" • czwa · e po Tr '·- 1 · · bili•ft J.„. 

Z\\T!~zanyc .1 z tranz em, ·omum- cji związkowy~h oraz zamieszcza li&tę • składek dobro.:' ~ P u m~ e egaci zec n;i~cctrs w metody realizo•.-.:1anla uchwał Rady 
kacJą lotniczą, budową kanału O- „ wolnych na fundusz strajkujących górnik6w we Fran- I zachodnich przeprow;~.dzih nov:ą Naczelne.i nie mo~e być w żadnym 
dra - Dunaj oraz sprawami po-jl! .. ~ rozmowę. Jak podaJe agenc3a :wypadku rozumizna jako podsta.wa 
,..,,_;.,..,,"TTnl.. J CJI. - I! Fr<>nc"' Presse uwaza· 51"ę "e przed d · · · ho ta·h sta"le --""""'„ i._...__,...,. ............. ..._.,.,,._...._._ ____ ,...__...__...._...._,_...._...._..,.,...__..._....._ .... ...._ .... ..,...._-.,.. .... " , · , ... o naJmt)leJSZell"Q c c z~y „..,. -

OBIADY IAD REZOLUCJĄ PCK JU 
w komisji politycznej ONZ 

miotem tego spotkania była spra- nia ostrU1, akcji. W9:·~st p:rzeciwnie 
wa projektu rezoluc~i na temat - walka .o ocz~szczeme sze;egów to­
Berlina opracowanego przez 6 czcn::. byc m?s1 z coraz Wl~!csz.1 s!-

. . ' • łą, z coraz większą uwag~, przy un1-
mmeJszych panstw,. wch;>dzących lrn.niu nawet pozorów pojednawstw.lł.. 
w skład Rady Bezp1eczenstwa. walka ta musi być jednak wyra­
Pnewodniczący Bady - Bra- zem wielkiej ideologicznej t>rzt>mia­

muglia przeprowadził konferen- ny, istotnego, ulnijo:vi7nia m~itep­
cję z szefem delegacji radzieckiej szych elementow sposrod par\yJnego 

. · · t w - ki a1am,. (sl 
PARYŻ, (PAP). - Xomisja poli ty- stwa do szybkiego zawarcia trakta- przewodniczący delegat belgijski - wicemmis rem yszyns m. eu •awww -

c1.na Zgromadzenia Narodów Zjedno. tów pokojowych. Delegat Polski Henryk Spaak, zapr(\Ponował, by pod „. -------------------~------­
czonych rozpatrywała we czwartek stwierdził, że wśró,d traktatów mię- komisja, złożona z p:rzedSltawic'..cli 
rano projekt rezolucji meksykań- dzynarodowycl}, któr.e wymienia rel M~ksylru, Holandii, Taiti, Burmy, 
~kiej, zawierającej wezwanie do w '.el zolucja, p<>w1men się znaleźć ttk!a<ł Wenezueli i Czechosłowacji, ustaliła 
::-;eh mocarstw, by zdwoiły wysiłki. \Y por.zdam5ki. o~ateczny tekst proj~ktu rezolucja.. 
celu osi ągnięcia porozum'enia i u- Po wyrzer.paniu listy mówców, Propozycja ta została przyjęta. 
tr\':alenia pokoju. 

Wszyscy mówcy, występujący na 
fym posiedzeniu, poparli projekt re­
zolucji meksykańskiej. 
· Delegat radziecki W~ki IW<!­
krcilił, że rezolucja meksyka(1•'!r'.l 
;2st \'!i'}'Tazem celów. do rotórych dą­
/.y Organiza~ja Narodów Zjednoczo­
:iych. 

„ Wielkie i szlachetne cele narodów 
Zjednoczonych powiny być p<>parte 
tlrzez W.:lzystkich tych, którzy prag­
ną szczerze współpracy międzyn~ro­
dowej" - oświadczył Wyszyński. 

Delegat radziecki dodał, że złoży 
poprawkę do propozycji meksykań­
skiej w celu rozszerzenia znaczenia 
je j ostatniego paragrafu. 

Przedstawiciel Polski, dr. Oskar 
-Lange, O~'Wiadczył, iż ma na<lzieję, 
że rczolu<'ja meksykańska, no w.pro­
wud7.eniu pevmych poprawek. oosta­
nie leclnmnyślnie uohwa.l&na pnez 
Zgromad"&~. 

Dr . Lange zaproponował bard.z.i.ej 
i';lrecyzyjne sformufowanie ustępu re­
zolucji, wzywają«!go wielkie mocar-

lysokie odn·czen;e 
Jerzego Bo 

Jerzy Borejsza, prezes spółdziel­
ni oś\viatowo-wydawniczej „Czy­
telnik" i sekretarz generalny 
Konllresu Intelektualistów odzna­
czoey został Krzyżem Komandor­
skim z Gwiazdą Orderu Odrodze­
nia Polski za zasługi w dziedzinie 
upowszechnienia twórczości kul­
turalnej w Polsce, oraz na polu I 
łączności międzynarodowej postę­
powych działaczy nauki i kultu­
-ey. 

V 

Minister es -r~e~edly 
zwiedza zabytki hisł9ryczne Po 1ski 

Wimacniojcie słłę gospodQrczq o!czyzny! 
Górnicy radzieccy przekazują pozdrowienia 

~olskim kolegom przyja.źnionej ze Zw~2klem Radrir.c.. 
kim Polsld Ludowej. 

Góm!cy Polscy pruslali telegram Robotnicy, inżynierowie, technicy 
do górników radzieckich z okazji ich i unędnky przemysłu węglowego 
dorooznego święta. ZSRR wyr::.mją pl"Rkonanie, że 

Obecnie nadeszła z Moskwy odpo. wszyscy praeowntcy polskiego pr~e­
wledź, w której górnicy radzieccy mysłu węgłowego będą wys~ko dz:ier 

WARSZAWA, (PAP). - Dn. 21 Mink"'trowi towarzyszył ambasador przekazują pd.Ulrowlenia wszystkim żyli sztandar c;mluwc.:;o od.działu kła 
b.m. w godzinach Tannych czechosło- Republiki Cz.::choslowackiej w Pol- pr:i.oown'i.kom polŚkiego prxemysłu sy Nbotniczej, ja.ki stanCJl\"/ią górnicy 
wacki mini'Ster SZ'kolniotwa, Nauki sce - Pi.sek wraz z małżonką. węg:lowego i wyra7.a.ją radość z osiąg' i b~dą nadal W'llm~cnmć sił-ę ek0<00-
i Sztuk Pięknych - Nejedly udał się W drodze powrotnej min. Nejedly ni'ętyilb 'W'Yitiltów pracy iórb:ikMiv za- miczJlll, swej <>Ju;;ymy. 
w towarzystwie mi.nlstrów: Skrze- za.trzymał się w Łowiczu, zwiedzając 

1 
szt;wskit;go i ~y~owskiego do Zelaz- liceum pedagogic~ne, oraz Nieborów Węgry w soc1a·l1's•ycznym marszu 
neJ Woli, gdzie, Jako znany muzyk<>- ze słynnym zamkiem. . a I 
log, zwiedził z Wiiel:kim za.interesowa O godz. 21,10 min. Nejedly odje. 

niem dom rodzinny Cho,pi.11a. I chał z Warszawy do Szczecina. Zakończenie Kongresu węgłers~ich Zw. Zawodowych 
BUDAPESZT (PAP). W ostatnim 

dniu Kongresu Węgierskich· Zwią~­
ków Zawodowych został wybrany 
przewodniczącym Józef Hamstyak, 
a generalnym sekretarzem Antal 
A pro. 

Na. zakończenie obrad została je­
dnomyślnie uchwalona -rezolucja, 
która na wstępie podkr~la, że suk­
cesy gospodarcze i polityczne Wę­
gier zostały osiągnięte dżięID. jedno­
ści klasy robotniczej, będącej siłą 
Irlerowniczą narodu. 

W wyniku zmian gospodarezych 
i społecznych - stwierdza rezolu­
cja - Węgry wstąpiły na drogę bu 

dowania socjalizmu. 
Rezolucja zaznacza konieczność 

wzmocnienia walld klasowej i zwięk 
szenia czujności klasy robotniczej, 
podkreślając, że podporą reakcji na 
Węgrzech jest kler z kardynałem 
Mindszentoymem . na czele. 

Rezolucja w pel.ni solidaryzuje się 
z pokojową polityką Związku Ra· 
dziecltlego i krajów demokracji ln· 
dowej, oraz zasyła bojowe pozdro­
wienie walczącemu narodo'l.vi Fran­
cji, Włoch . Grecji, Hiszpanii, Chin, 
Indonezji. Vietnamu i ,światowej Fe­
derai:!ji Związków Zawodo•.vych. 

Izrael zaprzestan~e iv~l~i 
jeśli Egipt wstrzyma dz 'a ła n o wo enne 

TEL AVIV (SAP). Rząd Izraela 
w czwartek w południe poinformo­
wał dr. Mohma, przedstawiciela roz 
jemcy ONZ w Tel-Avivie, że wyda 
rozkaz żaprzestania działań wojen­
nych wszystkim wojskom żydow-

skim w pustyni Nege·; w 12 go<!zin, 
po otrzymaniu gwarancji od dr. 
Mohma, że rząd egipski zastosuje 
się do nakazu przerwania działań 
wojennych, zarówno przez wojsko, 
jak ł oddziały nieregularne. 
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Dla walczQcy h robotni ów Fran •• 
Jl 

I 

I Włoch.„ 
Wielka akcja p mo y o n I całej Pols~i 
W c:iłym. kraju rozpoczęła się na rzecz pomocy strajkującym ro- Marshalla - oto co osiągnęły rzą- duje się masowo młodzież. winna poprzeć młodzież polska. 

we wszystkie? war~zta~ach pra- ~.otnikom w~ F~ancji i Włoszech, dy, które zaprzedały gospodarczo Pozbawiona lepszego jutra w u- Młodzież F.rancji i Włoch nie 
cy, szkołach. 1 or~an~aCJ~c~ ~poi ouarom kap1tahstycznego terro- i politycznie swe krnje chciwym stroju kapitalistycznym, walczy może pozostać osamotniona w 
ecznych akcJa zb16rk1 p1en1ęznej ru. imperialistom amerykańskim. solidarnie u boku swoich starszych swoich tru1foch i bohaterskich 

A I k
' • . --r- W związku z tym Centralny Ko W szeregach strajkujących znaj braci o wolność i byt. Ich walkę zmaganiach. Musimy natychmiast 

t OS mors I SWIOtO mitet Pomocy Młodzieży, walczą- · czynnie zamanifestować nasą 

• opracowan,·u rad ·eck· h h cej o wolność i demokrację, jako Delegaci' ZMP i'odq do Moskwy pełną solidarność z walką naszych 
ZI IC Uczonyc główny organizator zbiórki, wydał kolegów. Mu.c;imy i.m dać szybko 

Uczeni radzieccy opracowują o- apel, w którym m. in. czytamy: wydatną pomoc i to zarówno ma-
becnie „Wielki atlas morski świa- „Od przeszło 2 tygodni francus- na uroczystość 30-lecia Komsomołu terialną, jak i moralną. 
ta". cy i włoscy robotnicy, doprowa- WSRóD OFIARODAWCÓW NA 
Pracę tę zapoczątkowano jesz- dzeni do ostateczności nieludzkim Wszechzwiązkowy Leninowski wyjadą z Warszawy: przewodni- RZECZ POMOCY STRAJKUJĄ­

cze w 1941 roku. Pierwszy tom, wyzyskiem rodzimych i amerykań Związek Komunistycznej Młodzie czący Zarządu <Jłównego ZMP CYM · BOBOTNIK.01\-1 WE FRAN­
zawierający 83 karty, został już skich kapitalistów, trwają w ma- ży „Komsomoł" zaprosił na uro- tow. gen. Janusz Zarzycki, wice- CJI I WŁOSZECH NIE MOD 
oddany do druku. sowych walkach strajkowych. czystości, związane z jego 30-le- przewodniczący Zarz. Gł. ZlVIP ZABRAKNĄC ANI JEDNEGO 

Atlas będzie pierwszym funda- Walka ich przykuła uwagę całe- ciem do Moskwy trzech przedsta- tow. Jerzy Morawski, oraz sekre- POLAKA, CZUŁEGO NA CIE&­
mentalnym dziełem w dziedzinie go świata i świadczy o faktycz- wicieli ZMP. tarz generalny Zarz. Gł. ZMP - PIENIE WALCZĄCYCH ROBOT· 
nauki o morzach, opartym na naj nych rezultatach i skutkach porno W związku z tym dn. 28 bm. tow. Motyka. NiliÓW I Gt..ODNYCH DZIECIH. 
nowszych badaniach i obszernym cy Stanów Zjednoczonych dla 
materiale historycznym. zniszczonej Europy. 

Wydanie ukaże się w trzech to-I Nędza i bezrobocie, wyzysk i u­
rnach. . cisk w krajach realizacji planu Powszechny ruch społeczny w służbie dziecka 
„Prawda" o przemówieniu zbankrutowanego polityka: Odezwa z okaz}i dnia RTPD i CHTPD 

Bezsilna wściekłość Churchilla l{omltet Organizacyjny Zjednoczo 
nych Towarzystw Przyjaciół Dzieci 
wydał z okazji dnia RTPD i CHTPD 

MOSKWA (PAP). Czwartkowa gielskiego i narodów innych krajów, następującą odezwę: 
„Prawda" w obszernym artykule pragnących trwałego pokoju i potę- „Niezłomna dążność ruchu robot­
pt. „Churchill odkrywa karty" pisze piających wszelkich podżegaczy wo niczo - chłopskiego do zbudowania 
ml. In.: jennych. Polski socjalistycznej powoduje 

„Przemówienie Churchilla w Churchlll _ pisze dalej „Praw- wspólną troskę robotników i chło-
Llandudno, niezależnie od jego wo- da" - ogarnięty jest strachem, cho pów o wychowanie dziecka polskie­
li, może mieć nieprzewidziane przez ciaż usiłuje to ukryć. go w duchu postępu i sprawiedliwa 
niego następstwa. Wpada on w wściekłość, gdyż czu ści społecznej. 

Dla prostych ludzi w Anglil - 1 je własną bezsilność wobP.C faktu Dlatego też Zarządy Główne oby:. 
nie tylko w Anglii - może być rze- wzrostu sil demokracji i socjalizmu. dwu społecznych organizacji opie­
czą pożyteczną zaglądnąć w karty Rozumie on, że trwały pokój mu- kuńczo - wychowawczych - Robot 
odkryte przez Churchilla w ataku si mu przynieść bankructwo polityc~ niczego Towarzystwa Przyjaciół 
wściekłości ne. Dzieci or~z . Chłop~ki~go Towar~y-

Plany tego zdeklarowanego pod• . Nie mając żadnego oparcia, Chur ~twa Przy3~ciół . Dzieci ~ost~nowiły 
źepcza wojennego z obozu imperia. chill coraz szybciej stacza się po 3ednomy_ślme z3edn_oczyc się dla 
lizmu brytyjskillgo ujawnione zoob równi pochyłej, tracąc ostatecznie wspó~J sprawy dziecka ludu pra-
ły światu w całej ohydzie. I łączność z narodem, który pragnie I cu3ącego. . . . 

Winno t.o ułatwić zdemaskowanie trwalego pokoju i poprawy waru."\- Nowe, 3ednoh~e .. ~Jedn?cz?ne To-
tych planów w oczach narodu an- ków bytu. w~;zystw? Przy3ac1oł Dzieci stano­

w1c będzie zaczątek powszechnegr> 

Działania wojenne w Grecji 
Dalsze st:ikcesy gen~ Markosa 

PARYŻ, (PAP.) - Jak donosi agen NOWA ZBRODNIA 
cja Elefterl Ełlada oddziały armil RZĄDU ATE~SKIEGO. 
Markosa rozgromiły na froncie ATENY„ (SAP). - Trybunał woj­
Grarrunos kompanię anni.i mon'llrchi- skowy rw Salonikach skazał w czwar­
stycznej. tek na karę śmierci. 14 mężczyzn i 4 

:kobiety spośród 57 osób, oskarżo-
W Tessalli, w rejonie Domokos, na nych 0 udzielanie pomocy patriotom. 

stronę armil demo'kr&tyczn~ prze~ 
szedł oddział armii ateńskiej w peł-

ruchu społecznego w służbie dziec­
ka. 

Musimy skupić wszystkie postępo 
we siły społe<:zeństwa w celu maksy 
malnego W?półdąiałania z pań­
stwem w ~(ldzinił! opiekuńczo-wy 
cbowawczej. 

Ogólnopolski „Dz\eń RTPD i 
CHTPD" - 24 października jest wi 
damą demonstracją tych dzieci. 

Robotnicy i chłopi biorą w swe 
ręce wychowanie polskiego dziecka 
w duchu socjalizmu, entuzjazmu i 

bezgranlczneJ wierności dla Polski J rzystw, j~k najwydatniej rozbudo­
L~dowej, w duchu braterstwa naro \vać sieć przedszkoli, żłobków i punk 
dow i postępu. tów opieki nad matką i dzieckiem 

Z okazji ogólnopolskiego „Dnia domów dziecka i prewentoriów: 
RTPD i CHTPD" wzywamy masy świetlic i dziecińców, poradni i <>­
pracujące do jak najaktywniejszego gródków jordanowskich, kolonii i 
popierania placówek wychowaw- półkolonii, szkół i burs bibliotek 
czych Towarzystwa, które obsługu- dziecięcych i teatrów. ' 
ją już w bieżącym roku wiele dzie- ROBOTNICY 1 CHLOPU P&A-
siątków tysięcy dzieci w mieście i COWNICY UMYSŁOVllt 
na wsi. POPIERAJCIE DZIAŁALNOSO 

Działalność tę musimy w przyszło ROBOTNICZEGO I CHŁOPSKIE· 
ści uwielokrotnić, aby odnowić siły GO TOWARZYSTWA PRzyJA­
biologiczn~ narodu i wychować no- CIOŁ DZIECI. 
wego człowieka. STAŃCIE W SZEREGACH PRzy 

Musimy otoczyć czułą troską i o- JACIOL DZIECI! 
pieką placówki obydwu Towa-

„Ostatni Etap„ i „Ulico Graniczna'' 
w ramach wymiany filmowej polsko·bryłyjskiej 

W Londynie bawił ostatnio dyrek biorstwo „London Film Production" 
tor „Filmu Polskiego" Jerzy Toe- - Aleksandra Kordv w kinach lon­
plitz, który przeprowadził rozmowy dy.ńskich i prowincjÓnalnych w cią­
z filmowcami brytyjskimi w spra- gu 6 miesięcy od dnia podpisania u­
wje wYmłany filmowej polsko - br,- mowy. Umowa ta zostanie sfinali­
tyjskleJ. zowana po przybyciu do Polski w 

Omówiono przede wszystkim spra nf!ibliższych dwóch - trzech tygod­
wą wyświetlania w A.nglli -polskich mach brytyjskie) delegac}i. ti1mo· 
filmów „Ostatni Etap" i „Ulica Gra wej. 
niczna". W sprawie filmu ,.Ulica Granicz-

Na podstawie przeprowadzonych na", pertraktacje z kilkoma najpo­
rozmów zostało uutodnione w za- ważniejszymi brytyjskimi przedsię­
sadzie, że „Ostatni Etap" będzie wy I biorstwami filmowymi są w toku. 
świetlany przez brytyjskie przedsię-

PPS ::in::r:!e:~l:raz z dowód(lll ka-A k I y g o s p o-d a· r c 'Z y 
Naczelne dowództwo greckiej ar- W 

mil demokratycznej złożyło oddziia~ 
łom demokratycznym w Centra!lneJ 
Macedonii gratulacje w związku z 
ożY"."i~niem. działań, o1:3z sukcesami, D OSWIADCZENIE ruchu ro- rzeczą obojętną, czy działacze ci cjatywy prywatnej, a wreszcie nią muszą nastąpić konkretne po­
odrues1onym1 na froncie. botniczego uczy, że bez pra- chcieli widzieć w demokracji lu- niechęć do tak skutecznych środ- ciągnięcia organizacyjne. Przede 

widłowej teorii nie ma dobrej dowej i gospodarce trójsektorowej ków walki klasowej, jak kontro- wszystkim zaś władze partyjne 
praktyki i że gdzie tylko pojawia jakiś ostateczny, trwały ustrój la społeczna, komisje cennikowe, wszystkich szczebli muszą rozto­

KIU by i teatru ją się fałszywe, niemarksistow- „złotego środka", czy też żywili lustratorzy społeczni czy komisja czyć baczną uwagę nad działalno-
ll skie sformułowania teoretyczne mglistą nadzieję, że w bliżej nie- specjalna - oto drobna część naj- ścią towarzyszy, odkomandero-

W Leningradzie ta!Il nieuchronnie występuje określonej przyszłości i bliżej nie- bardziej rozpowszechnionych grze wanych d~ pracy gospodarczej. 
Leningrad jest jednym z naj- zła i_ szkod~iwa praktyka. Potwier określony~i .sposobami ust:ój ten chów naszego aktywu gospodar- Mus~ą postarać _się o jak najszyb-

wlekszych ośrodków kultury w dzemem teJ prawdy_ były fakty, pr~eobraz~ SH~ s~moczynme, bez cze~o. . • sze ic~ zaktywizowanie politycz-
•. . . przytaczane i omawiane na nara- świadomeJ walki mas robotni- Niektore z tych grzechow nie o- ne, wciągnąć do pracy na kołach, 

Związ~u ~ad~ieckun. . dzie działaczy gospodarczych PPS, czych, w socjalizm. Gdyby bo- minęły zresztą części kierownict- lub dopilnować działalność tych 
ZnaJdUJe się tu m. in. 15 tea- która odbyła się przed dwoma wiem ich teorie wzięly górę w wa partyjnego. Przejawy niechęci kół, na których znajduje się więk 

trów, 14 domów kultury i 50 klu- dniami w Warszawie. Okazało polskim ruchu robotniczym - to do komisji specjalnej i organów sza liczba aktywistów gospodar­
bów. się, że fałszywe i błędne teorie, po prostu - nigdybyśmy socja- kontroli społecznej, mogliśmy ob- czych. Ponieważ zbyt wielu dzia­

I t t . t bsługuja codzien- które nurtowały Partię, miały lizmu w Polsce nie zbudowali. A serwować nawet wśród niekt6- łaczy gospodarczych Partii po-
ns Y ~cJe .e 0 • • . swój odpowiednik w codziennej pozornie statyczne formy ustro- rych, działaczy, zajmujących do padło w fałszywą iluzję, że ich 

nie setki tysięcy obywateli nua- praktyce gospodarczej działaczy Jowe demokracji ludowej zaczęły- niedawna wysokie stanowiska w obowiązki kończą się na pracy w 
sta. naszej Partii. Jest rzeczą natural- by się samoczynnie przekształcać hierarchii partyjnej. danym przedsiębiorstwie, urz~­

ną, że przystępując, w myśl u- w kierunku ... odradzania i utrwa- Rezolucja narady gospodarczej cizie czy instytucji - należy ich 
--------------•chwał Rady Naczelnej, do likwi- lania elementów kapitalistycz- wskazuje jasno środki walki z ty- wł~czyć niezwłocznie do pracy 

dacji skutków owych fałszywych nych. Taki byłby nieuchronny los mi zwyrodnieniami i kierunek politycznej w Partii. 

I 

SLEPCY 

i błędnych teorii - musieliśmy z praktycznego zastosowania owych drogi, na którą trteba wkroczyć. ~ez marksistowsko - leninow­
kolei przenieść walkę na odcinek na wskroś prawicowych, nie- Ale już z samego przebiegu na- ski~j świadomości politycznej nie 
gospodarczy. Zapoczątkowaniem marksowskich, oportunistycznych rady wynikało, że walka ta nie moze być właściwej postawy w 
tej walki była narada aktywu go- i nec-reformistycznych teorii. będzie łah"la. Przede wszystkim sprawach gospodarczych. W sto-
spodarczego PPS. dlatego, że 'wielu działaczy gospo- sunku do tych, któ~ tkwią u-. . . w PRAKTYCE gospodarczej darczych - odsetek jest tu nie- porczywie w fałszywej postawie 

~ezolucJa narady wylicza dług~ teorie takie musiały wydać wątpliwie większy, niż wśród ak- - muszą być wyciągnięte właści-
łancuch błędów !eoretycznyc? ~ jak najgorsze owoce. Zła prakty- tywu politycznego - nie zrozu- we konsekwencje organizacyjne. 
praktyc~ych, ktore „popełmah ka zakorzeniła się głęboko wśród miało jeszcze sensu uchwał Rady 
czło~owie na~zej Partu na. odcin aktywu gospodarczego Partii. Biu- Naczelnej, ani etapu, na który ZWIĄZANIE aktywu gosp<>-

. ku działalności go~podarczeJ. qd". kratyzm, zobojętnienie na los i Partia wkroczyła, Ludzie, stojący darczego Partii z jej codzien 
Niektorzy przedstawiciele ma byśmy te. wszystkie błędy chcieli interes robotnika, oderwanie się na wysokich niegdyś szczeblach ną działalnością polityczną, jest 

łych państew.ek na sesji O~Z, sprowadzić do wspólnego mianow od robotnika i od czynnej pracy hierarchii partyjnej, mimo ostrej warunkiem podstawowym reali-
steroryzowam przez imperiabs- "k · · ć d · · 'b . . kl · · · k k' R d N I · · · h ł R d N In j tów amerykańskich, popieraja i;ii a 1 _uJą ~a?a ~ieme w spos_o pohtyczneJ, zas epieme się w sta r~ty i Z? strony a. y acze neJ, zac~i uc wa a y a.cze e na 
prowolt~yjnie wnioski przeciw J~k naJbardz:-eJ z~ię~ły, .to musie- rych przeżytych formach organi- probowah na naradzie wracać do odcinku gospodarczym 1 wprowa­
ko rozbrojeniu i przeciwko mię hbyśmy stwierdzić, ze istotą fał- zacyjnych, brak własnej inicjaty- starych błędnych pozycji. Jeżeli dzenia w życie rezolucji narady 
dzynarodowej kontroli energii szywej postawy wielu naszych wy i obojętność na inicjatywę ro- zaś chodzi o średni aktyw gospo- gospodarczej PPS. Rezolucja ta 
atomowej. działaczy, nie wyłączając i części botników, zanik czujności klaso- darczy - to wśród działaczy tych zaś jest dostatecznie wyraźna, by 

Gdy glosują za wnioskiem USA, 
Wtedy myślą bezmyślni idioci, 
Ze bliższa koszula ciału, 
Które pod nią ze strachu się poci. 

.W. BOR. 

kierownictwa partyjnego, było wej, niezrozumienie sensu i isto- znajduje się wielu takich, którzy działacze gospodarczy naszej Par• 
niezrozumienie klasowego charak ty planu gospodarczego, pojmo- zatracili kontakt z życiem poli- tii mogli, kierując si~ jej zasada· 
teru państwa ludowego, niezrozu- wanego jako zbiór cyfr, a nie oręż tycznym Partii. mi i w ścisłej współpracy z towa­
mienie wymagań walki klasowej walki politycznej, lekceważenie Jeżeli więc rezolucja narady rzyszami z PPR, spełnić swe za­
na obecnym etapie naszej drogi rad zakładowych i zw. zaw„ z gospodarczej ma być istotnie dania na odcinku gospodarczym 
do socjalizmu. Praktyaznie było gruntu fałszywe podejście do ini- wprowadzona w życie, w ślad za walki o socjalizm . 

I 
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Cechq · socialistyczn o planowania 
musi być socjali I c1ny rozmach 

Przemówienie tow. wicemin. Jastrzębskiego, wygłoszone no naradzie aktywu gospodarczego PPS · 
Towarzysz wiceminister W. ]astrzębsJcj, zabierając głos w dy­
skusji na naradzie aktywu wygłosił przemówienie na temat 
socjalistycznego planowania, które drukujemy w obszernym 

skrócie. 

ma bowiem na tym etapie walki, na I zakątków życia zbiorowego gdzie 
którym obecnie się znajdujemy, mo sprawy tego życia nie miałyby moc­
mentów statycznych i nie ma takich nego zabarwienia wa1kl klasowe!. 

Planowanie produkcji musi być celowe 

jednak niejednokrotnie zamiast za­
jąć się spraw·ą urządzenia tych ludzi, 
pisze memoriał do instytucji naczel­
nych by utrzymać zakład przy ży­
ciu, zaopatruje ten memoriał w po­
parcie komitetów partyj!'lych staro-

• sty, wojewody i wreszcie, W~jewódz Gdybyśmy chcieli w sposób uprasz kupieckiej terminologii gospodar- 1 : 

Ideologia i metodyka planowania logicznie odpowiadać wymogom kiej Rady Narodowej. Znów droga czający, oczywiście, sformułować i- czej, jeśli chodzi o procesy wytwór­
jest jednym z głównych narzędzi walki klasowej na tym ostatnim najmniejszego oporu - droga ła- stotQ problemu planowania, jako na- cze, stanowi w gruncie rzeczy stira-
partil w walce klasowej na odcinku etapie. 1 twizny. Sprawa należytego stosunku rzędzia walki klasowej i przebudo- wę sprawności. 
gospodarczym i ustrojowym. Należy Zasada dynamizmu uspołecznionej aktywu partyjnego do planowej go- j wy ustroju, to moglibyśmy sobie P'l Sprawność lub dokładniej stopień 
zauważyć, że my traktujemy obec- gosp<>darki planowej wymaga wy- 1 si;iodarki nie ogranicz:i si~ "".Yłą~z:-, wiedzieć, że p~an narodowy jes.t wy sprawności to stosunek tego, cośmy 
ny etap tej walki jako etap końco- sokiej sprawności działania. Plan me do planu. Ona obeJmUJe rowmez \ razem dynanucznego narastarua: już osiągnęli, do tego co jest osią-
wy, który bez „przystanków" lub przedsiębiorstwa winien być wyra- atmosierę, w której pl::m się tworzy a) ilości dóbr gospodarczych, galne przy racjonalnej organizacji 0 

ustrojowych okresów zawieszenia zem tej sprawności, winien być nie- i realizuje. Mam t~ na ~yśli ?tosu- b) jakości tych dóbr, pracy, nowoczesnej organizacji pro-
broni winien nas doprowadzić do li- wątpliwym dowodem tego, że przed nek aktywu partyJnego i zw1ązko- c) sprawności procesów produkclt cesów wytwórczych, wzorowej or-
kwidacji ustroju kapitalistycznego i siębiorstwo zdaje sobie dokładnie wego do wanmków pracy załogi ro- i wymiany, ganizacji zaopatrzenia, oszczędnego 
założenia podwalin pod nowy ustrój, sprawę z obowiązków które na nie botniczej. Musimy sobie powiedzieć d) przebudowy ustrojowej. planowania, nieustannej czujności 
ustrój socjalistyczny. nakłada walka klaso~a i podej- towarzysze, że . to tu, to tam wkra- Wszyscy znamy tu krótką historię klasowej i rzetelnym współdziałan1u 

Jeżeli tak jest - to nie tylko muje się poprzez realizację swego da się w te stosunki biurokratyzm, naszych planów narodowych i wie- szerokich mas pracujqcych w dzie­
twor:zenie planów narodowych, two planu dać gospodarce narodowej to tu, to tam można skonstatowac, my, że nic od razu nabrały one tych le realizacji planów. 
rzenie odgórne, lecz także opraco- maksimum efektu przy minimum że rada załogowa lub miejscowy za- cech charakterystycznych. Wiemy Tak można ująć sprawę po lite­
wywanie poszczególnych elementów zyżycia elementów gospodarczych - rząd związku zaraża się biurokra- również, że idea planowania prze- racku, teoretycznie. Praktycznie ~ś 
tych planów, planów zakładowych, pracy, surowców, materiałów po- tyzrnem w swojej pracy. szła nawet w łonie naszej Partii należy powiedzieć, że stopień spraw ' 
oraz tych elementów, które składają mocniczych, kapitalów obrotowych, Podam tu jeden przykład: ' pewną ewolucję, nie pozbawioną mo ności, to stosunek ilości zużytego 
się na plany zakładowe, winno ideo inwestycyjnych itd. Na prowincji, w wielkim ośrodku mentó_w wa_lki. Wydaje mi . . się )ed-: w~gla do bruttonokilometrów na 

Musimy zwalczyć wygodnictwo 
skłonności do łatwizny 

Czy plany opracowywane przez 
nas odpowiadają tym wymogom? -
moim zdaniem - zbyt często nie. 
Bardzo często plany te są raczej wy 
razem dążenia do łatwizny kierow­
nictwa niż dynamizowania gospo­
darki narodowej. 

Na szczęście , nie jest to zjawisko 
powszechne i obiektywne możliwo­
ści gospodarc:ze, z których dokład­
nie zdaje sobie sprawę naczelne kie 
rownictwo Partii oraz Centralny 
Urząd Planowanta, pozwalają z la­
twością korygować błędy oddolne i 
wciskać poszczególne elementy pla­
nu narodowego w ogólne ramy dy­
namlzmu gospodarczego. Trzeba, 
ażeby każdy aktywista partyjny, bio 
rący w ten czy inr1y sposób udział 
w pracy planowania, pamiętał o tym, 
że dopiero w tym momencie, kiedy 
wola i świadomość ideologiczna zo­
stanie całkowicie wbudowana w 
świadomość terenu, będziemy mieli 
gwarancję, że idea planowania cał­
kowicie spełni swe zadanie wyzna­
czone jej istotą walki klasowej. 
Minęły te C'LllSY, kiedy klasa ro­

botnicza była odseparowana fizycz­
nie od swoich wrogów klasowych 
wyraźnie, że tak powiem, pozycją 
frontową, kiedy głęboka przepaś{; 
oddzielała obóz najmitów od obo­
zu kapitalistów, kiedy łatwo było 
określić wroga klasowego, jego pozy 
cję socjalną. Dziś sytuacja się zmie­
niła. Na czele narodu kroczy prole­
tariat, on organizuje i kieruje ży­
ciem zbiorowym tego narodu i wi• 
nięn liczyć się z tym, że w pewnej 
mierze musiał jakby wciągnąć w sze 
regi gospodarczej aparatury narodu 
swoich wrogów klasowych. W ten 
sposób z wrogów zewnętrznych sta­
li się onl wrogami wewnętrznymi, 
których trudniej określić, którzy jed 
nak wyzyskują każdy zajęty przez 
siebie posterunek na niekorzyść in­
ter-esów klasy robotniczej. 
Stąd konieczność wzmożenia czuj­

ności i dokładnego zdania sobie 
sprawy z tego, że wszystko to, co się 
dzieje na każdym odcinku naszej go 
spodarki - ma swój głęboki sens 
klasowy. 
Mówiłem wyżej o skłonności do ła 

twizny w dziedzinie planowania. Na 
sza rzeczywistość daje nam różne 
przykłady podejścia kierownictwa 
przedsiębiorstw do planowania, 
podejścia podyktowanego chęcią 
łatwizny. Mam tu na myśli nieu-
7..a&adnioną i szkodliwą zachłanność 
przedsiębiorstwa do powiększania 
swoich zasobów. Tak na przykład 
pewne przedsiębiorstwo pracujące 
na podstawowym surowcu nieregla­
mentowanym, tj. surowcu na który 
nie potrzeba uzyskiwać przydziału 
w CUP, lecz w dowolnej 1loścl mo­
żna go kupować na wolnym cynku, 
nagromadziło u siebie półtoraroczny 

zapas tego surowca, w dodatku na­
bytego za pożyczone w banku pie­
niąd~. Jakież są tego skut.ki? Prze­
ładowanie magazynów, powiększone 
koszty magazynowania, powiększo­
ne manka, powiększone zapotrzebo­
wania na kredyty bankowe, powięk 
sz-0ne kapitały zamrożone w zaso­
bach, sztuczne powiększenie zapo­
trzebowania na rynku - jednym sło 
wem, cały łańcuch ujemnych zjawisk 
gospodarczych, obniżających spraw­
ność procesów wytwórczyeh, wymia 
ny, sytuacji kredytowej, całości pla­
nu narodowego. Po co to wszystko? 
Moim zdaniem, przedsi~biorstwo to 
jest dobrze obsadzone politycznie, 
więc nie zachodzi obawa sabotażu. 
Jedyny wniosek, do którego można 
dojść po analizie całej sprawy - to 
jest prześw,iadczenie, że kierowni­
ctwo chcąc mieć spokojny żywot, u­
legło pokusie łatwizny, nie zdając 
sobie sprawy z jej ogólnogospodar­
czych skutków. 

To jest poj~dyńczy, rażący przy­
kład, towarzysze, ale przyjrzyjcie sie 
swoim warsztatom pracy w terenie, 
przyjrzyjcie się wnikliwym okiem 
gospodarza, który chce i musi go­
spodarować sprawnie, a przekonacie 
się, że obok głodu zasobowego, któ­
ry jeszcze w naszej sytuacji jest tu 
i ówdzie uzasadniony, tym etapem 
odbudowy naszej wytwórczości, na 
którym jesteśmy - będziemy mogli 
stwierdzić przerosty niektórych po­
zycji zasobowych, świadczących o 
beżużytecznym, a więc szkodliwym 
zamrożeniu sił gospodarczych kraju. 
Zjawiska te nie mogą być zaliczone 
do dynamizmu planowania. One za­
rażają ideę planowania marazmem, 
~chnącym błotem, na którym wy­
rastają mikroby rozkładu, wiotcze­
nia, słabości tego potężnego ramie­
nia walki klasowej, jakim musi być 
idea i metoda planowania, jakim mu 
si być plan narodowy, plan każdego 
zakładu, ba - plan każdej placówki 
w zakładzie wytwórczym, handlo­
wym, usługowym. 

Nie mogę się powstrzymać od przy 
toczenia jeszcze jednego przykładu 
błędnego stosunku terenu do pod­
noszenia sprawności realizacji pla­
nów narodowych. Polska w spadku 
po kapitallźmie otrzymała aparaturę 
wytwórczą niedostosowaną do zadań 
gospodarki uspołecznionej (mówię o 
tej aparaturze, która ocalała od zni 
szczeń wojennych). W okresie po­
czątkowym trzeba było puścić w 
ruch wszystko co się dało, by opa­
nować problem towarowy od strony 
ilościowej, miało to ten skutek, że 
rozpiętość wydajności dniówki w po 
szczególnych zakłada~h wahała się 
sześciokrotnie. Rozumiecie, że tego 
stanu rzeczy nie można utrzymać na 
dłuższą metę. Wchodzimy obecnie w 
etap racjonalizacji gospodarczej. 

Wchodzimy w okres racjonalizocji 
gospodarczei 

Na tym etapie zdarza się, że inte­
res gospodarstwa narodowego wy­
maga komasacji pewnych działów 
wytwórczości, bo zabieg ten racjo­
nalizuje dany dział gospodarkl na­
rodowej, obniża koszta produkcji, 
prowadzi do poprawy warunkó'': 
pracy itd. Lecz zabieg ten prowadzi 
również do likwidacji niektórych 
placówek czy zakładów. Ludzie tra-

cą pracę. Rozumiem, gdyby szło o 
setki, tysiące robotników w tej czy 
in. miejscowości, powstawałby pro­
blem, którego nie mógłby rozwiązać 
aktyw miejscowy lub nawet woje­
wódzki. Na szczęście tak nie jest, 
sprawa dotyczy czasami 20 - 50 lu­
dzi, a więc takiej grupy, urządzenie 
ktćrej leży w zasięgu możliwości, 
np. aktywu wojewódzkiego. Teren 

przemysłowym, gdzie z okolicznych nak, ze. obiektywny rozwo1. naszeJ kolei, ilości zebranego tytoniu do 
osiedli co dzief> zj~ do pracy rzr·ecz?'w1stości · gcspodarczeJ,. o~~z P?Wierzchni uprawy, gramów barw­
parę tysięcy roootników, lokalny P ~widłowa ocena p_oszczególnyc.1 nika do metra tkaniny, ton koksu 
rozkład jazdy pociągów szwanko- et„pów ':'alki .klasoweJ, .zdecydowa- do tony surówki, ki1ogram6w węgla 
wał. Robotnicy mogli dojeżdżać tyl- ł11a o koleJnośc1 nabY:W'."-rua przez pl~ do kilowata energii elektxycznej lub 
ko pociągiem 0 2 godziny za wcze- Y naro~owe y;yz.eJ określonycn godzin świecenia się żarówki do je} 
śnie i odjeżdżać również dużo póź- czte~ech Jego g}ownych cech. ceny. 
niej po ukoi\czeniu pracy. Rezultat b Kie~y od 19~-r:-1945 rok~ odgrze- Wszystko to razem wzięte, stawia 
_ codzienna, niepotrzebna kilkugo- 0ywahśmy z 1i:m narz~d,_1a pr_ac~, przed nami problem norm. 
dzinna udręka robotników. Mało te calałe maszyny, ~ym1ąc.e pozogą W 1945 - 46 roku, kiedy zarobld 
go. Miejscowość ta nie posiadała du wa:sztaty p~acy, lu~dy 3alt? tako były niskie i niska wydajność z przy 
żej stacji i krytych peronów. Ludzie' ~orządkow~:śmy ~aJ„ organ1zow~- czyny ogólnych warunków, w któ­
więc wyczekiwali na deszczu w dni hśmy adm1rus~rac3ę, kiedY. po _kraju rych uruchamialiśmy naszą wytwór 
słotne i mrozie podczas zimy. Mo- w towarzystw:e sza_browruka i spe- czość, normy wydajności, ustala­
gło to być usprawiedliwione w roku kulanta chodziło W1~1~o głodu to- liśmy na stosunkowo niskim pozio-
1945, może w 1946, lecz było niczym wc. arowego, uruch.an;t~l!śm~. produk- mie, zarówno jeśli chodzi o pracę 
nleusorawiedliwione w roku 1947. Ję pod ha~łem ilosci. Ilosc w tym .iak również o surowce, maszyny. 

I znów 0 sprawie dowiedział się cza.s1e b!ła Jed_Yllym problemem wy- ówczesne premie były raczej dodat 
dygnitarz komunikacji, przypad- ~worczosci, ktory odsuwał wszystko kiem stałym do płacy zarobkowej i 
kowo przejeżdżający przez tę miej- mn~ na <ir?gi plan. . . w bardzo słabym stopniu powiąza­
scowość. I znów można było stwier- ~e~y .dzięki o~arnoscr klasy pra- ne były z osobistą wydajnością pra­
dzić, że nie żałowano papieru 1 w CUJąCeJ i t~afne3, realnej pol.1tyct; cewnika. System ten w 1945 roku 
dyrekcji zakładów i w radzie zakładf) gcspodarczeJ rządu, problem ilośCl był jedyny do zastosowania i speł­
wej i w dyrekcji kolejowej, że od· został. w pewn~J mierze opano"".a- nil w owych warunkach swoją do­
strony biurolm-atycznej wszyscy by- ~y, kiedy dochod ~połeczn~ P-Odi::e- datnią rolę. W miarę tego jednak 
li kryci" I-ryci byli pismami wcho s1ony zostal na wyzszy poz10m, I~ze- ~k normalizowały się stosunkii w 
dzącymi { ~chodzącymi n~erami dy w2.:i:o~ły place dzięI:i słusznemu warsztatach pl'acy, postępowała na­
dziennika pieczątkami i podpisami uclziałowi kl~y pracu1ącej i chło- przód odbudowa dzięki wysiłkom 
dyrektoró~, prezesów, sekretarzy. PÓY~ ;: • podziale ?ocbodu sołeczne- robotnika i akcji inwestycyjnej, jak 
Byli _ jak to się mówi _ „kryci", go 1 ..,łowi_ie przejawy. głodu towa-: podnosiły się kwalifikacje zalogi, 
niekryte były tylko perony na sta- rowego mm~, weszliśmy w_ drugi system najniższycb norm i gwaran 
cji, na Ittórych wystawali godzina- okre~ - ~tanęła przed narru spra- towanych premii utracił swoje ce-

. b t . A · . t k' wa Jakości. chy dodatnie i coraz bardziej sta-
m1 ro o mcy. przec1ez o a rn, a B dz.i t kr dł · i · dl ł · kodli h · t 
nie inne „krycie" tu chodziło. ~ e 0. 0 es ugi rue prę rn wa się sz wym, amuJąc pos ęp 

Powiecie mi, że winna tu b.yła dy uporamy się. z tą ~prawą. Składa na drodze odbudowy, usprawnieni11 
rekcja kolejowa _ zgoda, że winna 1s!ę na ~o wiele obiektywnych oko- aparatury wytwórczej, wzrostu do­
była dyrekcja zakładów - zgoda, iczności. . chodu społecznego i dobrobytu mas 
ale powiedzmy sobie też szczerze i Jednoc.ześ~e J_ednak po upor~iu - ~atracał swoje cechy klasowe i 
otwarcie, że za tego rodzaju zjawi- się z. ~a3bar?-zieJ rażącymi pr.ze3a- nab1eri;ł cech ~n1J'.'klasoV:•ych, 9:11ty­
ska największą odpowiedzialność warru Jakośc~?wych medomagan na7 robo~z;i~ych. Nalezało Wlęc. zrm.anić 
polityczną ponosi miejscowy aktyw ~zej produk~J~, _WYS1;111ęła się z ~olei j podeJsc1e .do sprai.vy norm 1 zrruana 
partyjny i związkowy. Na nim bo- prawa taruosci, ktora w nasze3 nie ta nastąpiła 

wiem pierwszym leży obowiązek o- Istota 
tac:;;ania robotnika taką atn1osferą, 
która by nie gasiła, a podsycała je­
go zapal do pracy, jego entuzjazm 
klasowy, jego wiarę, że może powoli, 
ale stale zmierzamy w kierunku wy 
suwania na czoło w szystkich trosk 
życia państwowego, troskę o należy­
te warunki pracy dla pracownika. 

marksistowskiego systemu planowania 

Nie łudtCie się tym, że obsadze­
nie stanowiska kierowniczego w za­
kładzie pracy przez towarzysza par­
tyjnego zwalnia aktyw partyjny od 
czujności klasowej, z którą winien 
on kształtować w zakładzie atmosfe 
rę pracy. Nie zapominajcie o tym, 
że towarzysz partyjny znalazłszy się 
na stanowisku clyrektora trafia, w 
obecnym okresie, na takie warunki 
psychiczne, materialne i techniczne, 
które ze wszech stron usypiają jego 
świadomość klasową , rewolucyjną. 

Sumienie aktywu n ie może ani na 
chwilę zasnąć. M ówi o tym sama 
nazwa „aktyw par tyjny". 
Łatw •zna zadań w dziedzinie pla­

nowania jest ziaw iskiem ludzkim i 
w pewnym stopniu zrozumiałym 
choć nieusprawiedliwionym i winna 
być zwalcwna. l\'Ioim zdaniem -
„łatwizna techniczna" płynie w du­
żej mierze z łatwizny politycznej i 
ideologicznej. 

Kto nie widzi w demokracji lu­
dowej najostrzejszego narzędzia wal 
ki klasowej, ten reprezentuje staty­
kę i w konsekwencji marazm poli­
tyczny. Kto reprezentuie marazm w 
dziedzinie politycznej. ten nigdy nie 
zrozumie dvnamiki planowania. Kto 
nie rozumie i nie wprzęga się na 
każdym kroku w ten proces dyna­
mizowania życia gospcdarczego, ten 
obojętnie sterczy obok faktów. o któ 
rych mówiliśmy wyżej . Ponieważ 
jednak same fakty nie stoją w miej 
scu, lecz pracują, to kiedy nie pra­
cują na rzecz socjalizmu - pracują 

na rzecz kapitalizmu i reakcji. Nie 

W końcu 1946 i 1947 roku prze­
chodziliśmy okres ściślejszego po­
wiązania premii z indywidualną wy 
dajnością, podnosząc jednocześnie 
normy do poziomu średnich możli­
wości. Proces ten był trudny, na­
potykał na opory z braku świado­
mości niektórych pracowników z po 
wodu kreciej roboty reakcji, która 
z wściekłością obserwO\vała postępy 
Demokracji Ludowej w dziedzinie 
gospodarczej, 1 powiedzmy to sobie 
otwarcie, z powodu częstokroć 
chwiejnego stanowiska naszych to­
warzyszy aktywistów zarówno par­
tyjnych, jak i związkowych. Dodać 
należy do tych trudności, że kie­
rownicy warsztatów pracy - często 
kroć bezpartyjni lub partyjni ka­
rierowicze, ubrawszy się w piórka 
obrońców robotnika, hamowali re-­
wizję norm i premii. 

A jednak interes walki klasowej, 
bój o odbudowę kraju, o podniesie­
nie dochodu społecznego, o społecz­
ne formy wytwórczości narzucał ko 
nieczność rewizji w tym, a nie in­
nym kierunku. 

I oto na pomoc tym procesom 
przychodzi współzawodnictwo pra­
cy. Od razu w sposób rewolucyjny, 
marksistowski dokonuje się wiel­
ka, zasadnicza, głęboka zmiana w 
stosunku pracownika do problemu 
wydajności pracy. Współzawodni­
ctwo pracy jest wspaniałym przy­
kbdem tego, jak klasa pracująca w 
walce o socjalizm poddaje głębokiej 
krytycznej analizie stare wartoścl 
walki klasowej z okresu kapitali­
zrrm, z jakim zdecydowaniem i świa 
domością odrzuca te zasady, które 
już spełniły swoje zadania i z jaką 
śmiałością przyjmuje nowe zasady, 
odpowiadające nowej pozycji klasy 
pracującej, w nowym ustroju gospo-

darczym i politycznym. W obliczu 
takiego zjawiska jak współzawod­
nictwo pracy nie może ostać się po­
jęcie normy średniej lub1 premU 
częściowo gwarantowanej. Jedna 1 
druga utraca swoją wartość, która 
ją cechowała w okresie 1946 - 47 
r-0ku. Jest to tym bardziej słuszne, 
że od tego czasu organizacja zakła­
dów poczyniła dalsze postępy, ta­
kież postępy uczyniło zaopatrzenie 
zakładów, ich budowa, ich urządze­
nia pracy, wreszcie kwalifikacje za­
łóg. 

Istnieje więc obiektywna koniecz­
ność ruchu wz'.vyż w dziedzinie 
norm, bowiem odbywa się ruch 
wzwyż wszystkich tych elementów 
i warunków pracy :l{lkładu, które 
ułatwiają zwyżkę wydajności pracy 
manyn, surowców, materiałów po­
mocniczych, a nawet, przez porząd­
kowanie systemu finansowego -
ziotó>1ki obrotowej i inwestycyjnej. 

Powstaje tu obok problemu roli 
norm, problematyka metod ustala­
nia norm, bowiem problematyka ta 
pc,siada również swoją treść klaso­
wą. 

Powiedzieliśmy już, że na obec­
nym etapie walki klasowej nie ma 
takich momentóv1 statyki, które 
by nie ciągnęły nas wstecz do ka­
pitalizmu. Gwarancję zwycięstwa 
może nam dać jedynie ruch na­
przód. Nie ma przystanków na tym 
etapie, na kt0rych można byłoby 
wysiąść i odpocząć. 

Z pociągu rewolucji socjalnej na 
ostatnim etapie można tylko wysko 
czyć w biegu i p::>lamać sobie nogi. 

Ileż to razy zapominaliśmy o tej 
i::rawdzie, że w ustroju kapitalistycz 
nym, kapitalisb winien był dbać o 

(ciąg dalszy na str. 5) 
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Przezwycieżenie ·błedów polityki gospodarczej _ 
p_oteguje aktywność organizacji partyjnych 

Rezolucja Kraj~wej Narady Działaczy Gospodarcf.ych PPS 
I RAJOWA Narada Działaczy Go- domego socjalistycznych celów jego gospodarczych nie rozumiało podsta- ogniwach centralnych i terenowych.I jących do . so~jalizacji go~podai:kił. 

spodarczych PPS, zebrana w pracy. wowego motoru rozwoju produkcji 2 Narada wzywa wszystkich dzia- Narada stwieraza zarazem, ze zan'.ed 
V' arszawie w dniu 18 października Wielu działaczy gospodarczych i aktywizacji mas robotniczych ja_ łaczy gospodarczych do wzmo- ~ania: o których mowa, będq obc;ą-
1948 r., po wysłuchaniu przemówie- przyjmowało stary kapitalistyczno- kim jest współzawodnictwo pracy. żenia akcji współzawodnictwa pra- zać me tyl!<o ty~ towarzys.zy, kt~­
nia Sekretarza ' Generalnego PPS dyrektorski styl życia, jaskrawo od- Od~ili się oni nieufnie do tego ru- cy, spotęgowania dyscypliny pracy, rzy o~powiedzialni są za kierowm­
tow. Józefa Cyrąnkiewicza i refecra- bijnjący od warunków bytu i posta- chu, albo rozumieli go czysto mecha- do zwrócenia uwagi na u-doskonale- ctw? Jednostek gospodarc:_z:,:ch, al: 
tów tow. tow. Tadeusza Dietricha, wy klasy robotniczej. nicznie i biurokratycznie nie wspo- nie organizacji pracy _ na koniecz- ta~e tych t~warzy~zy, ktorzy zaj 

' Wincentego Jastrzębskiego i Wada- Wielu z nich traciło kontakt z ma- magając wysiłku robotnika wysil- ność technicznego podnoszenia przed m';lJą stanowiska "' ogniwach par-
wa Żukowskiego, po przeprowadza- sami robotniczymi, nie umiało ko- kiem aparatu organizacyjnego, kie- siębiorstw uspołeczi1ionych. na po- tyJnych. __ 
nej dyskusji wyraża pelną solidar- rzystać z ililicjatywy roootników, albo rowniczego i administracyjnego. pleranie wynalazczości wśród robot- 6 Narada ?'zywa do wrKorzy~tnn!a 
ność z uchwałami Rady Naczelnej z wręcz ją lekceważyło, ignorowało ra- Niektórzy z towarzyszy, ulegając ników i inteligencji technicznej, na wszystkich narzę<iz!. wa~ki kla­
dnia 22 września 1948 r. oraz Dekle_ dy zakładowe i związki zawodowe nastrojom p!'awicowym, nie rozumie_ wzmożenie gospodarności i prężności sowej na obecny~ ctap~e .. teJ w~lkl, 
racją CKW PPS z dnia 13 wrześniu nie rozumiejąc ich zasadniczej roli -.v li, że nasz przemysł nabiera charak- ekonomicznej, na tępienie niezarad- a w szczególności: komiSJl cenmko­
l948 r. przebudo\'.rie ustroju społecznego i teru socjalistycznego, widzieli w ności i położenie nacisku na oszczęd- wych, podat'kowyc~, ~;istrat?rów. sp0 -

Narada stwierdza całkowita słusz- gospodarczego. Wielu obojętniało na nim natomiast przejaw kapitalizmu ność w gospodarce eksploatacyjnej łi:cznrc? oraz :R'.OIIU5J· SpecJalne!, Jak 
ność przeprowadzonej w tych· uchwa warunki życia mas pracuj ących ni.e pa!wtwowego. Na tym tle powstała i inwestycyjnej, na racjonalizację rowme;i: wszelkiego typu rad: komi: 
lach analizy błędów i ich skutków troszcząc się o ich poprawę, nie dba- teoria o wyższości spółdzielczych i obniżenie kosztów własnych pro- tetów i łnnych organów ~an~twa 1 
W dziedzinie gospodarczej, uznając, jąc o potrzeby robotników w warszta form gospodarczych nad pa11stwo- dukcjl samorządu, oraz do wt.rnozema ak-
że zgodnie z brzmien:e~ Rezolucji de pracy i poza jego obręb~ Na- wymL Stąd popadali w fałszywą · . ki tywności członków Partii rui tych 
Rady Naczelnej, głównymi źródlaml rada stwierdza że wielu działaczy teorię niezależności i oderwanego nie 4 Nar.acta s.twl.erdza, z~ .wsz.el e odcinkach i do wyeliminowania stam 
tych błędów były: „fałszywe pojmo- gospodarczych nie widząc 1stniejącej jako od pat'1stwa ludowego rozwoju . z~medbama Jak. rówruez medo- tąd sabotażystów, nierobów lub WY­
wanie 1stoty panstwa ludowego i de_ walki klasowej i rozwoju dialektycz- spółdzielczości i samorządu. ciąg?ię~ia w ~pa:ac ie g?spodarczym korzystujących te posterunki tylko 
mokracji ludowej" oraz „fałszywe nego gospodarki narodowej i przyj- Wielu działaczy nie rozumiało, że b~d:t nwd~cemame wagi usprawnie- dla osobistej wygody i osobistej k<>­
pojmowanie gospodarki trójsektoro- mując postawę jedynie speców i fa_ planow :::nie gospodarcze jest nie tyL rua, pracy 1 gospodarki z~adów wy_ rzyścl. 
wej bądź jako skończonej i trv1ałej chowców, oddających swe wiadomo- ko formq działalności gospodarczej tworczych, h~ndlowych 1 .usługo- 7 Narada wzywa czło..'1.ków Partii, 
formy ustrojowej, bą<lź też jako for- ści fachowe, obiektywnie stawało po sektora pm'isnvowcgo, ale dotyczy ca w:i:ch •. ~godmctwo w zakresie norm a w szczególności aktyw wiejski 
my rodzącej socjalizm żywiołowo i stronie wroga klasowego. łości gospodarki uspołecznionej i że zi;;:ycia .1 norm technlczn;vc~, . zapa- do prowadzenia dalszej akrji w za- -
bez świadomej walki klasowej". WJelu działaczy gospodarczych nie dlatego plany gospodarcze muszą sow pah':"'a i środków pienu~znych, kresie przebudowy struktury gospo-

Z tych podstawowych b1ędów wy- doceniało niebezpieczeństwa, wyni- mieć jashy i określony klasowo cha- poda,:wama fałszywy<:J:i lub zi:iźo~ych darczej wsi oraz do wzmożGnia akcji 
nikaly - jak stwierdza Deklaracja kającego z przenikania do aparatu rakter, że muszą one służyć masom danych do plai;iu. ~ielłczeme się z walki z wrogiem klasowym .i jego 
CK.W - „teorie o równoległym roz_ gospodarczego elementów wrogich i pracującym a zwalczać wrogie kapL plai;ietn. bą<lz brnrokra~yzowanie go, propagandą, oczyszczenia aparatu • 
woju trzech zasadniczych sektorów sabotujących świadomie wysiłek go_ talistyczne tendencje. maJą cha~·akter re~cyJnY: Na obec- partyjnego, gospodarczego i samo-
~ospodarki", uznanych w pierwszym spodarczy klasy pracującej. Tracąc z W tych warunkach: nym bowiem e~pie walki klasowej u:ądowego wsi od elementów obcych 
okresie po wyzwoleniu. Tendencje oczu zasadniczy kierunek rozwojowy C narada stwierdza konieczność procesy. usprawmenia ~o~~.arkl na- klasowo i do otoczenia opieką bied­
do uwiecznienia granic między sek- naszej gospodarki, zmierzającej do D pełnego wprowadzenia w życie r<?do:vei nawet na na3ruzszych. pla- nego i średniego chł<Ypa przez u<lo­
torami występowały u wielu naszych cał:kąwiitej likwidacji wyzysku czło- uchwał wrześniowych Rady Naczel- oowkach .i;{-05poda.rczych stanowią je_ stępnien6e kredytów, zaopatrzenie w 
towarzyszy, między innymi u tow. wieka przez człowieka - działacze nej PPS i wyciągnięcia z nich po- ~no z na]ls.totni~JSZy~h n~ędz~ w~l narzędzia i środki potrzebne do pro­
toi.v. Edwarda Osóbki-li/fora wskiego i cl, biernie i pobłażliwie odnosili się przez krytykę i samokrytykę kon- zi ~laso~eJ, . zmte~zaJące1 do li.~- du.kcji oraz organizację sprawnego 
Stanisława SzwaJbcgo. Tendencje ta_ do rozwoju przedsiębiorstw prywat- sekwencji: dac3! kapital!zmu 1 bu<loWY SOCJallz_ i celowego aparatu skupu i zbytu. 
kle były zasadniczo fa!szywe. Uszty- nych i narastania tą drogą elemcn- 3 organizacyjnych: na drodze do mu w Polsce. Narada wzywa w szczególności do 
1.Wlienie bowiem granic między trze- tów kapitalistycznych w naszej go- stosowania składu osob~wego 5 Narada stwierdza, że cele te mo- otoczenia opieką gospodarczą i po-
ma sektorami życia gospodarc?-eg') spodarce. aparatu partyjnego i gospodarczego gą być osiągnięte drogą nie tyl- lityczną inicjatywy chłopów w ta-
tamowałoby postęp w kieru..'1ku so- WJelu działaczy gospodarczych nic do zadań wytkniętych w niniejszej ko uświadomienia sobie zasad linii kresie tworzenia spóldzielni produk-
cializmu i równocześnie wyzwalało doceniało i nie umiało korzystać z rezolucji; gospodarczej partii, ale przede wszy_ cyjnych, 
Procesy odradzania się kapitalizmu. tak potężnego oręża walki klasowej, L ideologicznych na odcinku go- stkirn drogą przenoszenia tych zasad 8 Narada wzywa do podjęcia za­
Tendencje do zachowania granic jakim są organa kontroli społecznej: ilJ spodarczym w drodze wydania do konkretnej pracy gospodarczej sadniczej dyskusji celem wym.ie_ 
mi7dzy sektorami, występujące wy- komisje cennikowe, komisje kontroli zdecydowanej walki błędom i nie- danego przedsiębiorstwa, wciągając cenia fałszywych teorii gospodar­
raźnie u szeregu towarzyszy, odpo- społecznej, lustiratorzy społeczni i dociągnięciom aparatu partyjnego i w ten sposób !klasę pracującą w pro- czych, które pokutują w wielu pra­
wiadały niewątpliwie, niezależnie komisja specjalna. Wielu działaczy gospodarczego, jakie ujawniły się w ces podejmowania decyzji zmierza- cowniach ekonomicmych i na szko-
nawet cd ich :ill1.tencji, interesom łach wyźszych w oparciu o wrogie, 

!~azji na obecnym etapie .roz_ r8(ką 5nr1·. ~Riet)/C"nog· Q pganowan·1a ~~;~:n~~ek~~;!dJ~~o~~!~~a~;::: 
,,Przy pomocy tej samej teorii mo- 'b,~ łJ I U'ła U 11 ria & ęi;;; li cy teoretyczneJ i praktyczneJ ruek>t6_ 

tywowane było również stanowisko • , rych członków Partii. 

~~~~~~~h t~;~~~~szyp:rt~~~~';ogo- m11151• buc' ftUQJftflU[\\flnU rozmach ~ ~~~~d~ ;~~:Id ~a~~~iel~~ 
w ich liczbie również i.ow. St.:misfa_ U 1J ~ ~\11 U I Jf'J ~ . I mnizmu i zapo:z...'1awarua członków 
wa Szwalbego - którzy, poparci DoLf\ńczenie nrz""mÓ"·'l""ta tow ł.'ł:ll'nmin J.,,str"cl!.skieao mynfoszOlleno na naradzie Partii z ~oświadczen.iam~ gospodar-C?.yn.nl.e przez tow. Edwarda Osóbkę- ll\v I" ęj u ~ml • n.11:r111 u. '-' • «.'fU .,. ' ł"J f> • & czyml związku Radzieckiego. 
Morawskiego przeciwstawiali się roz snD...-tfJ.Qllfllffll§lll fltld!'.~n7;iA'h-.IZ11!1'imna6'7Y.ni.ti1'J,'f/O ~p.: Członk~"i·e Partii, m"e"'" iniec budowie państwowego aparatu han- lliUl'lftl "!:W~tuir ~\l&l'..-r"'IUJ'~'<l!,MJIM \ot...-.4..~7 .- ,:. vw . ....,,.,. 
dlowego, oraz ścislemu zv.r:ązaniu or_ .,.. pełną świadomość tego, że Partia 
ganizacyjn.;mu ha.ridlu spółdzielczei;o wysoką wydajność pracy, surow-1 pracującej. Okoliczność ta sprawia, I Dokładnie. musimy zqać s?bi~ spra musi być kierowni~iem i organiz~­
i całego aparatu sp{lld?.ielczego ·z ców, maszyn, zaś w ustroju Demo- że wiele elementów gospodarczych wę z tego, ze klasowe s~rrue:iie sze- tor~m ~r~cy ~ w~lk~ klasy . robotm­
poliityką państwa I udowego, co ujem- kracji Ludo .... vej, w ustroju bezwzględ 1 tego naszego klasowego sumienia so ic:kich rzesz pracownikow J.est _PO- c.zeJ w JeJ dązeruu oo ustro3u socja-
nie odbiło się na przebiegu „bitwy nej walki klasowej, wróg klasowy cjalistycznego winno ulec przewarto tęznym. kat~lizatorem, poyn.edział- hstycznego. . 
o handel" i osłabiało pozycję klasy obrócił o rno stopni swoją troskę i ściowaniu w myśl dtalektyki proce- bym Jest 3edynym katalizatorem, .Tyliko wtedy czło~owie PPS.zdoL 
robotniczej w walce ze spekulacją. dziś stara się o niską wydajność pra sów rozwojowych życia zbiorowego, który sprawia, że tysiące elementów ru będą d~ spełniema z·p~awdziwym 

„Opór ten utrudnił reorganizację cy, SU!:owców, maszyn? że troska ta, w myśl założeń walki klasowej. Ten gospodarki planowej, zaróWlto mate pr~ekonamem sw:ych .boJowy.c~ :ui: 
sp6Łdzielczośc! i poważnie opóźnił że ten obowiązek kapitalisty z okre..: proces przeivvartościowania odbywa ~rialnych, jak emocjonalnych, stapia dan w nowej, ~JOWOJ, ~rzoouJą<:eJ 
rozgromienie elementów spekulacyj. su jego panowania spadł na nas, z się. Jemu zawdzięczamy nasze do- się w jedyną wspaniałą syntezę go- walce. klasoweJ? opart~J o zasady 
nych w handlu hurtowym Q deta!L tą tylko różnicą, że obowiązek ten tychczasowe osiągnięcia polityczne spodarki uspołecznionej. marksizm.u-lenl.mzmu, ZJednoc.zonej 
cmym oraz pozwolił kapil.ali.stom spełniać winniśmy innymi metodami i gospodarcze. Partii polskiej klasy robotniczej. 
prywatnym osiągnąć dodatkowe zy- i wbudować w niego inną, społeczną, Chodzi o to, żeby w systemie pla­
ski kosztem mas pracujących. Odbi. marksistowską, socjalistyczną treść, nowej gospodarki uspołecznionej i 
ciem tych samych dążeó, wyrastają_ by z niego uczynić zaszczytną funk- ten proces odbywał się planowo i 
cych również na gruncie fałszywej ej~, spełnioną dla doł),ra ogółu, dla chodzi o to, żeby swoim konstruk­
teorii „złotego środka" między so- dobra narodu, dla powodzenia na- tywnym działaniem objął całą klasę 
cjalizmcm a kapitalizmem była po- szych poczynań twórczych w dzie- pracującą. Cel ten jednak da s.ię 
stawa szeregu partyjnych działaczy dzinie budownictwa ustrojowego. osif\gnąć jedynie przez wciągnięcie 
gospodarczych. postawa praktycznie Ja.~ widzicie więc towarzysze, jak najszerszych rzesz pracowników 
opóźniająca budownictwo socjalisty_ marksistowski system planowania w do organizacji i życia zakładów pra­
czne w naszym kraju, zwalniająca gospodarce uspołecznionej nie moźe cy. W wielu zakładach pracy jesz­
tempo rozbudowy naszego życia go- być traktowany jako zbiór tablic o- cze pokutuje stara zasada dwóch 
spodarczego. Te poglądy musiałyby pracowanych w CUP, które wobec kontrahentów - dyrekcji i pracow­
w swoich konsekv1encjach prowa- klasy pracującej stawiają zadanie ników. Likwidacja tej zasady o tre­
dzić do gospodarczego uzależnienia natury statycznej i statystycznej . Sy ści kapitalistycznej lub biurokra­
;~~~~ od kraj~w imperialistycz- stem ten jest nie tylko potężnym tycznej, to jeszcze jeden problem 

orężem walki klasowej, lecz środ- dla aktywu partyjnego. 
Ne.rada przeprowadzając bilans kiem posiadającym zdolność przeo- Kiedy mówię o likwidacji tej za-

działalności PPS na odcinku gospo- brażanla naszej psychiki, świado- sady, to nie mam na myśli prżenie­
darczym, stwierdziła, że wszystkie mości, oceny najdrobniejszych zja- sienia kierownictwa zakładu pracy le fałszywe teorie doprowadziły do 
ca.lego szeregu błędów, wahań i od- wisk w dziedzinie gospodarczej. Sy- z gabinetu dyrektora na ogólne ze-
chyleń w praktyce gospodarczej. Błę_ stem ten jest precyzyjnym spraw- branie pracowników. W każdej orga 
dem najbardziej zasadniczym było dzianem klasowym naszego stosunku nizacji są i pozostaną kierujący i kie 
niiedocen\anie napięcia walki klaso- do każdego, choćby najdrobniejszego rowan!, bowiem jest to istotą każ­
wej 'Y' ustroju demokracji ludowej i elementu procesów wytwórczych. I dej organizacji, lecz organizacja go­
oslab1enie czujności i bojowej posta- wreszcie, system ten pojęty, jak spodarki uspołecznionej tym się 
wy u wielu d7.iałaczy gospodarczych, tego wymaga istota walki klasowej, różni od kapitalistycznej i biurokra-

jest aktem mobilizującym material- tycznej, że podczas, gdy w tych 

J EDNYM z wyrazów takiej posta_ ne możliwości gospodarcze i ducha- ostatnich wszystkie problemy za­
wy było niedocenienie faktu ist- we bogactwa mas pracujących do kładu pracy rozwiązuje dyrektor, 

niejącej ! wciąż pogłębiającej się walki o socjalizm. zaś pracownicy bezmyślnie wyko­
walki klasowej na wsi. Postawa ta Mamy za sobą długą historię wal nują decyzje dyrekcji, to w za­
mogła grozić naras taniem kapitaliZ- ki polityczn!!j i ekonomicznej z okre kiadach gospodarki uspołecznionej 
mu. Nie dawała tym bard.ziej jasnej su pełnego kapitalizmu. W walce tej, załoga również winna znać proble­
perspektywy postępu społecznego i na skutek jej charakteru, wykuliś- my zakładu , winna widzieć dlaczego 
unowocześnienia form produkcji roL my w sobie dokładne pojęcie o po- je rozwiązuje się tak, a nie inaczej, 
nej. litycznych obowiązkach członka bo·wiem z tego płynie świadomy, a 

Wielu członków Partii na kierow- Partii. To pojęcie politycznych obo- bardzo często twórczy stosunek za­
niczyc~ st.anowiskach gospoda:czych wiq~ków si~ga do sai:1ej gł~bi na~ze logi do pro?lematyki życi..i zakład.u. 
zatraciło inicjatywę stosowania no- go zycia zbiorowego i osobistego i z Jest to wielka sprawa, llttóra lezy 
wych form produkcji. mobilit owania biegiem czasu wytworzyło w nas to, na bark3.ch aktywu partyjnego i od 
i organizowania wysiłku mas roboL co nazwałbym klasowym sumieniem należytego rozwiązania której w du 
niczych, popadało w biurokratyzm,/ socjalisty. Elementy gospodarcze te- żej mierze zależy powc:!zenie i tern 
traktowało pracę jako „urzędowa- go sumienia klasowego doznają obec po . procesu przewartościowywania 
n.ie", pozbawiając ją rozmachu re- nie szeregu przeobrażeń. Pochodzi to elementów gospodarczych klasowe­
wolucyjnego, jaki powinien cecho- stąd, że uległa radykalnej zmianie go sumienia szerokich mas pracow­
wać działacza gospodarczego, świa- ustrojowo-gospodarcza pozycja klasy niczych. 

Morski aktyw PPR 
. zakończył swą naradę 

SZCZECIN. - Dnia 18 bm. zakoń 
czyła się w Szczecinie dwudniowa 
narada morskiego akt:Ywu PPR z u­
d7Jałem przedstawicieli KC PPR w 
osobach wiceministra .żeglugi dr K. 
Petrusewicza, posła Popiela i posła 
Oryńsklego. 

Po referacie posła · Popiela na te­
mat ostatnich uchwał plenum KC 
PPR - wywiązała się obszerna dy­
skusja, w czasie której omówiono 
błędy i osiągnięcia w działalności 
poszczególnych urzędów i instytu­
cji na Wybrzeżu Zachodnim. 
Wyrażając zadowolenie z wyk~na 

n!a rocznego przeładunku węgla w 
porcie szczeci!lskim w ilości 1.800 
tys. ton, o 2 i pół m.fsiqca wcześniej 

niż przewidywał plan rządowy, ak­
tywlści postanowili w pracach na 
najbliższą przyszłość wysunąć na 
czołowe miejsce sprawę ścisłego ze­
spolenia pracy klerownictwn z ze­
społami robotniczymi. Rozważano 
sprawę jak najszerszego wysuwania 
robotnik6'"1 na kierownicze stanovli­
ska i postanowiono przeciwdziałać 
wszelkim przejawom biurokratyzmu 
i tzw. rutynizmu. Zwrócono również 
baczną uwagę nn prac~ kulturalno­
oświatowq. 

Na zakoi'iczenie narady przyjęta 
została rezolucja, w której zebrani 
całkowicie solidaryzują się z ostat­
nimi uchw3łami plenum KC PPR. 

omaniza1ia dla 1elów 1rzes•o1zulfl. 
Młodzi terroryści skazani na więzienie 

Wojskowy Sąd Rejonowy w 117-letni Zdzisław Miernik i Jan 
Warszav.Aie wydał wyrok w pro- Szymnński skazani zost.'.lli na 4 i 
?esie p~zeciwko. ue~~stnikom. nie- 5 lat więzienia. następny oskarżo-
1egalne; orgamzacJl, załozonej ny zaś, Zbigniew Szym:iński na 2 
pr~ez uczniów %in:mazjum w Gro- lata i.~ięzienia z zawieszeniem wy­
dzts~l;l· l\Iłodc!:iam przestępcy ~y- konama kary na przeci ągu lat 
~~.mh, rzck~mo na ~ele o~g:101zn- sześch~. Sąd zawiesił również wy­
c31, od zamozneg~ m1es:zl{anca .mia konan~e kary Romanowi Zaj ącz­
sta, Paluchowskiego, 11 tysięcy kowsk1emu skazanemu na 6 mie­
zł~ które nastąpnic rozdzielili po- sięcy więzi~nia, uniewinnił zaś o­
m1ędzy sobą. statniego z oskarżonych, Jana Pa-

Dwaj przywódcy organizacji chówkę. 
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Sporłąwcy radzieccy zwyciężaiq 
w KrakoH1ie 

PRZEó MECZEM Z CRACOVIĄ 
KRAKÓW. Oczekiwany z zainte­

resowru1iem występ sportowców ra­
dzieckich w IU'altowie zgromadził 
na stadionie miejskim rekordową 
ilość widzów. 

Po przemówieniach powl.talnych 
rozpoczęto zawody, lłtóre jeszcze raz 
potwierdziły wysolr.ą klasę sportow 
ców ra.dzieckich. Oba spotkania w 
siatkówce żeńskiej i w koszykówce 
męskiej przyniosły zdecydowane i 
wysokie zwycięstwo drużynom ra­
dzieckim. 

Krakowa 66:18 (30:6). Drużyna ra." 
dziecka wystąpiła w składzie: -
Aleksiejew,' Kaniew, Korkija, Usza• 
kow, Łysow, WYmieniając po przer 
wie Koniewa na Kulama a Uszako­
wa rui Kołpakowa. Zasadniczy trzon 
drużyny Krakowa stanowili: Sto!;, 
Arlet, !tv-wałówka, Resich i Ciesiel­
ski. yv czerwcu Cracovia na własnym 

boisku pokonała w meczu ligowym 
ŁKS 6~1. 

Wynik ten pł'zyjęto w Łodzi -
jako sensacyjny, a w tym czasie 
świadkowie spotkania w grodzie 
podwawelskim mocno żałowali, że 
pupil ich grał bez.„ szczęścia! Twier 
dzono tam bowiem, że gdyby atak 
Cracovii potrafił wykorzystać jesz­
cze kilka murowanych sytuacji pod 
bramkowych, łodzianie do końca 
rozgrywek nie wyrównali by swego 
ujemnego stosunku bramkowego. 

Od pamiętnego spotkania upłynę­
ło już trzy miesiące i układ sil w 
Lidze uległ pewnym zmianom. 

Cracovia wprawdzie \vysunęła się 
na czoło tabeli, ale nie oznacza to 
zupel:n.ie, że niedzielny przeciwnik 
ŁKS reprezentuje w danej chwili 
najwyższy poziom w polskim piłkar 
stwie. 

Jedenastka obecnego leadera: po­
dcbnie zresztą jak ŁKS, gra nie­
równo. 
Są tzw. „dnie", w których krako­

w.ianie potrafią roznieść najsilniej­
szego przeciwnika, lecz są również 
i takie mecze, o 1dórych zwolennicy 
Cracovii starają się jak najczybciej 
zapomnieć. 

To samo można powiedzieć i o 
drużynie ŁKS. 

Przekonaliśmy się zresztą - wczo­
raj, że pogląd nasz· nie jes~odosob­
niony. 
Będąc w Warszawie złożyliśmy 

wizytę koledze, pracującemu w po­
pularnym piśmie sportowym. Kole­
gą zajęty był pisaniem horoskopów 

polecono napisanie artykułu na tak 
błtwy temat. 

I wreszcie pióro zatrzymało się, na 
papierze. Kolega warszawski nie 
wiedzi~! jak w~brnąć z kłopotliwej 
sytuacJ1. Stał się nagle dziwnio o­
strożny w ocenić. 

Chodziło o mecz Cracovia-ŁKS. 

Pr.zez dłuższy czas zastanawiał się 
więc nad przyczynami porażek, ponie 
sianych w bieżącym sezonie pn:ez 
drużynę ŁKS i w końcu w swej 
„przepowiedni" nie postawił wyraź­
nie kropki nad „i''. Owszem, wyraził 
opinię, że Cracovia powinna w Łodzi 
wygrać, lecz jednocześnie w tym sa­
mym zdaniu, tak na wszelki wypa­
dek zaasekurował się, dodając, jż 
nie je3t wykluczone i zwycięstwo alie 

~trożność nawet w eks:perymentowa­
niu. Nie upieramy się więc. Może zło 
~;yć się tak szczęśliwie, że i w ten 
sposób zes\awiona drużyna sprawi 
swym zwolennikom milą nicspodzian 
kę. To leży zresztą w granicach mo­
żliwości zespołu ŁKS. 

Rzuciliśmy luźny projekt odnośnie 
składu ŁKS jedynie w tym celu, 
aby w okresie przewagi Cracovii i 
ewentualnie niezbyt przyjemnego sto 
sunku bramkowego do przerwy, nie 
zastanawiano się w ostatniej chwili 
w szatni w jaki sposób {>rzestawić 
drużynę, lecz, aby uczyniono to we­
dług z góry przemyślanego planu. 

(w. I.) 

W siatkówce żeńskiej „Lokomo­
tiv" pokonał reprczenfacjQ Krako­
wa 3:0 (15:5, 15:0, 15:5). 

W drużynie radzieckiej WYJ.'óżuily 
się świetnie ~cinające Smirnowa i 
Kczłowa. Zespół polski był zbyt sła 
bym przeciwnikiem dla doskonałych 
zawcdniczck radzieckich. 

W koszykówce męskiej reprezen­
facji ZSRR pokonał reprezentację 

Gr::. stała pod zn;?.ldem całkowitej 
przewagi zespołu radzieckiego, dla 
którego punkty zdobyli - Aieksie­
jew - 20, Koniew - 14, Kołpakow 
- 11, Kulam - 8, Itorkija - '1, Ły 
sow - 5, i UszakGW - 1. Dla. Kra· 
kowa. punkty zdobyli: Stok - 7, Ko 
wa.Iówk:t - 6, Arlet i Resich - po 
Z, CiesielEki - 1. 

Spotkanie koszykówlti prowadzili 
s~dziowfo Bielajew (ZSRR) I ~loch­
nacl:i (Polska) - Sf)dz-iami siatków­
ki byli: Bie;:ojasin (ZSRR) i Seifert 
(Polska). 

I 

B Węgier Bokserzy· Czechosłowacji 
przyieżdżaiq w listopadzie do Polski 

oblicza:nych łodzian. Knl~gium Sędzl6w ŁOZPN. WARSZAWA (PAP). w sie-jscy walczyć będ~! dnia 21 i 24 H-
Ta'k Jest. KOMUNIKAT Nr. ~1 dzibie Polskiego Związku Bok- stopada. ;Miejsca spotkań nic zo-

z dnb 21.10. Ulll r. i Kolega warszawski ma wiele racji. Ćbsacla z::.wod'ów 0 mistrzostwo klasy c serskiego w Warszawie odbyło stały jeszcze ustalone-. 
C~aco':'.ia w. Łodzi bę~e iliewątpli-( l!nia 2~.10. mn r. się posiedzenie Zarządu PZB, na ::lO stycznia 1919 roku odbędzie 
'".1e ;niala mez_wykle t~'Udny do z~- Pl•t. 1. . . . którym omówiono sze..-eg aktu.al- się w Polsce (prawdopodobnie w 
zienia orzech 1 kto w1c, czy właśme Godz. 1:;, boisko Zgierz, Odzież - Spo- h ~y · ) · dz • stwo .,.,,. s ot 

· · ł · I b, · żywczy kol. Spychalski. Godz. 15 boisko nyc spraw. ( ru:szaww mlę ypna '·"' p 
na rum me po anue swyc 1 zą .<ew. zdui1sk'.a wo1~. zryw Zd. W: - ni;ukarz, Zarząd PZB ustalił terminarz kanie bokserskie juniorów Polski 
Postawilibyśmy tym razem duża su kol. Michalski._ G<ldz. 15• bmsko Pab!ani- na3·bliż~ych międzynarodowvcb. i '\V<>gier. 

· ce II, Mecharuk - ZZK Karszn„ kol. ~ "" 
mę na ŁKS, gdyby nie raziło nas ze- Ttirskl. Godz. 15„ boisko T.ęcza, Ł<>dz.ian- spotkań bokserów polskich. Re- Na posiedzeniu l_lO!'tanowiono 
stawienie składu. ka - Naprzód, kol. SzymańS'ki. Godz. 15, . t • b k k C eh ł _ t dł · ~ . t · 

d 
• . . boisko Zjednoczone, Powszechna - Fil- piez~n acJ~ ~ sers a ~e ~s o p~za ym o OZY<;=. roz!>a rywan~e 

Oto je enastka, ktora bronic się mowiec. kol. .Jachowicz. GOOz. 15, boisko waCJI przy3ec1z1e do Polski w listo- sprawy rezygnac31 lrnpztana spor­
będzie przed spadkiem z ligi: Szczu- Arko, skćra - .Jednooć, kol. K-0v1alczyJc d • . d tk • • t PZB b D ·d d tln. 2· 
:rzyń'Ski, Włodarczyk, Łuć I, Pietrzak, Godz. l:;, boisko DKS, Partrzant - Ma- pa zie 1 rozegra w~ spo an1a. owego o : er Y ~ 1a :> 
Kapera, Hogendorf, Baran, Janeczek, Tysln, kol. Silra.rski. 7 listopada w Poznaniu z reprezen b. m. Zarząd PZB zuprmnł na ten 
Paitkolo i Łącz. Dnia z.i.10,18, klasa A. tacją Polski oraz 10 listopatla w dzień kpt. Derdę do l'/arszawy. 

w okresie, gdy modne stały się Gcaz. w.~. l>oi.sko ŁKS 1, ŁKS - Wlók Warszawie Czechosłowacja- Pol- Odnośnie awantur, jakie miały 
wszelkiego rodzaju eksperymenty niarz, kol. Btaszczyński. Godz. 3,so, bois- skn środkowa. ostatnio miejsce podczas meczów 

ko ŁKZ II, przccl.mccz, !cel. Melka. G!xlz. • b k k' h "'I k z d p 
moma przęjść do porządku dzienne- 15, bo:sko Zjednoczone, Zjednoczone __ Poza tym w tygodniu przy3aźni o sers lC na " ąs u, arzą • 
go na'Cl zestawieniem piątki ataku ło Boruta, l:ol. szumlak GC<!:i:. lJ, bols;:o pC!lsko - węgie:;:skiej przybędzie Z. B. i>o::itanowił wszcząć bez­
dzian, chociaż i tu mamy pew!'lc za- Zjc:inoczonc, przedmecz, kol. Golati.:;ki. do Polski na dwa występy repre- -zwłocznie dochodzenie w tej spra-
strzeżcnia. Godz. 15, boisko KolUEzki, ZZK - Toma-

na niedzielne spotkania ligowe. Wycofanie Pietrzaka do pomocy u-
szowi~n lta, lcol. Wo7.niakow:n:L Godz. is. zcntacja V\Tęgier. Bokserzy W~gier wie. 
bolflko Tom'.l.S,;ów, Lech.ie. - ZZK Łódź, 
J~'JI. Winiarski Godz. 15, boisko Pio~i·ków, 
Cc!"!.c·ortEa - TuR, kol. Sz-perl!ng. Dz1al oficjalny ŁOZPN Z Ruchem, Wartą, Rymerem, ważamy za jeden z zasadni.czych blę-

Tarnovią i Widzewem „rozprawił" dów. Chętniej pozbyliśmy się z tej 
się bardzo szybko. linii przechodzącego spadek fonny 

Rozd21ielając wspaniałomyślnie Hogendorfa, lub ciągle chaotypnie 
punkty to tym, to tamtym - uśmie grające.go Łącza, który według irela­
chał się z zadowoleniem, iż jemu cji kierownictwa ekspedycji do Bra-

1
,tislavy - korzystnie v.rypa<lł w po-

---------------- mocy. 
ŁKS od dluższego czasu xlie. potra-Zebra n ie kolarzy ŁKS m dobrać odpowiedniego zawcdnika 

na stanowisko środkowego pomocni-
Zarząd Sekcji Kolarskiej Łódz- ka. No tej pozycji szczęźcia próbowa­

kiego Klubu Sportowego podaje do ło już wielu piłkarzy. Nam się wyda­
je że albo Baran, albo Łącz najpo­
myślniej złożyliby egzamin na sto­
perów. Obaj są szybcy, obaj xlieustę­
pliwi w walce, a ponadto, o czym na­
leży nie zapominać - obaj posiada­
ją długie wykopy. A właśnie rola 
stopera polega najczęściej na tym, 
aby w tej pozycji skrzydłowi otrzy­

wiadomości, że w piątek, dnia 22.10, 
o gcdz. 19, w lokalu Łódzkiego Klu 
bu Spo;rtowego przy ul. Piotrkow­
skiej 67 odbędzie się odprawa człon 
ków sekcji w związku z zaml.'.nię­

ciem sezonu kolarsldego. 
Obecność w<:zystkich 

obowiązkow~. 

członków mywali długie, płaskie podania. 

W sobot~ w hali 
ZRYW - BAWEŁNA 

W dniu 23 października 1948 r. o 
godz. 19 w hall „Wimy" przy ulicy 
Armil Czerwonej nr BZ, odbędą się 
zawody bokserskie 0 drufyne>we mi 
strzcstwo Okręgu Kl. A, między KS 
Z\Vl\'I „Zryw", a KS „Bawełna.". 

Przedsprzeda:!: biletów odby-wa się 
w składnicy sportowej Z. Kowalski, 
ul. Nawrot m· 8. 

Wiemy, że <lo meczu z Cracovią ze 
,zrozumiałyeh względów ŁKS przy­
łdada bardzo dużą wagę. Tym należy 
niewątpliwie tłumaczyć pewną o-

Mecz z Norwegią 
w przyszłym roku 

WARSZAWA. Polski Zw. 'Pllki 
NO'hie.f otrzymał depeszę od Nor 
weskiego zw. Piłki Nożnej, w której 
Norwegowie zgadza.ją się na przeło­
żenie tegorocznego spotkania w pił­
ce nożnej Norwegia - Polska w 
Warszawie na '1."ok przyszły. 

Klasa n. 
Goetz. 15, boisko AlekSandrów, DKS Al. 

- Gw.ardia I, kol. Marciniak. Godz. 13, 
l>o.lsJw AlekSandrów, przedmecz, kol. 
Dębski. Godz. 10,30, boisko Ogn'.sko, 
Ognislro - U.i.wełna_, kol. Kampe. G'odz. 
a,;;o, boisko Ognisk<>, przedmecz, kol. su­
wala. Godz. 10,sa, boisko DKS, Resursa­
Legia, kol. Szytenhelm. Godz. S.S11, boisko 
DKS, przedmecz, ko:. Cielepa. Godz. 15, 
boisko Zd Wola, KS G - S!cra Bał„ kol. 
Gryniew.słii; Godz. 10,3-0, boisko W.!rna, 
Tramwajarz - DKS, kol. Banasia.re. Godz. 
8,30, bois:ko Wilna, p.rzedmecz, kOI. Jasii1-
skl. Godz. 13,31}, boisko Pabianice I, PKS 
- . TU~: - Ch. kol. Eretstein. Godz. !UO, 
bois.ko Pab!anicc I, przedmecz, kol. Ko­
wo.lski .J<:n. 

lllas:i c. 
Godz. 10,~o. boisko Zryw P.L. zryw -

Podgórze, !col. Panfil. Godz. H,:ro, boisko 
Podgórze, OclZ:eż L. - Arko, kol. Tros'Z­
:klewlcz. Godz. 10,S'J, boisko Arko, Meta­
lowiec - ZMP N. Zł„ l;:-01. Tomczaik. 
Gocie.. 10,ro, boisko Legi.a, !'ocztow1cc -
Wima, kol. Marcinkowski, Godz. 15. bois­
ko TUR p, L„ c~yn - Toga, kol. .racho­
wlcz 'Godz. 10,30, boisko Zgierz, TUR zg. 
- zryw Kon.st„ kol. Werner. Godz. 15, 
boisko Ozorków, ZMP oz. - Bzura Oz„ 
\kol. Mike. Godz. 10,30, bt>lsko Pabiani­
ce II, Papiernia - Łaskowiak, koL Pa­
iprockl. Godz. 10,30, b-Oisko Zd. Wola, Me­
talowiec - Chemiczna, kol. Trawkowski. 
GOdz io,ro, bolsko Koluszki, ZZK -
Un1a,' kol. Górecki St. Godz. 15, boisko 
Skierniewice, TUR - ZZK Rogów, 11:01. 
Kowalczyk. Godz. l.3, boisko Brz.ez!ny, 
Zryw - Skaut, lrnl. Kolasiński. • 

Pkt. 2. 
Wyznacza ~ię si:dzJów linlowyc.h na za­

wody r.racovla - ŁKS - Pog0dz1ńsk1 -
Grabowski. 

Pkt. 3, 
Proslmy c:tlonków Komisji Kwalitlka­

r.yjne:I o przybycie na -posiedzenie w dniu 
2G b.m. o godz. 19. 

Komunikat I. G. i O. Nr 55 
• (C. d.) 

Termin UI. 24.10.~8. 
Grupa I. 
Boisko Zryw P. L - godz. 10,;JJ, ZI:yw 

Ł6dż - Pod~ćrze . Boisko Podgórze -
godz. '10.~{}. Odt.ież Łódź - Ark-0. Boisko 
Arko - godz. 14,SO, llet.alawiec L6ct1; -
ZMP NO\V8 Złotno. 

Grupa n. 23.10.'18. 
Boisko DKS L. - go.dz. 15, Partyza.'1.t 

- l'.iarysin. 
21.10.~c Bolslto Legta - godz. l(),!Xl, Pocz 

towiec ..:... Wilną-" Boisko TUI:. P.L. 
godz. 15, Czyn - Toga. 

Grupa :tII. ZJ,10.48. 
Boislw M. Zgierz - geez. 15, Odzi-e:t 

:<:glcrz - Spc~ywczy Łódź. 
24.10.~. Boisk-O M. ZSi= - godz. 1(},3~. 

TUR Zgierz - Zryw Kan&tantynów. 
Boisko ozorkćw - godz. rn, ZMP ozor­
ków ~ BzUJra ozorków. 

Grupa IV. 23.10.48, 
Eoisko T~za - godz. 15, Łodziand:a -

N::przód Ruda Pabianicka. lloisko WL"ll3 
- gcdz. 15, Powszechna - FJ.lmo.wiec. 
Boisko Arko - godz. 15, Skóra - .Jed­

,„;ają zav:ody y;g. kom~lka~~ !l!". Zl cd• 
PO'\li<:dającc Il tcrmi:nowi. 

KOMUNIKAT WG f D Nr. ii'). 
Termin nr. 7.11.~8 l'. 

Gray.a I. 
Boisko Podgórze, gcdz. iO,:kl, Podgó:za 

- Zl\IP NO\''le Ziotno Bo2:!~o ... .i\TkO, god'!.. 
lO,ro, Ąrko - Mctalowl<.-e, Lódź. Bolslco 
Zryw PL„ GoC.L. 10,~l. Z!·~·w Łódż 
Odzi.cż. 

Grup:i. U. 
Bo:.S}:'J TUR PL. gcrlz. 14,30, Toga - Pa.: 

tyz~.n.t. BcX..fJto W.i1na, t.tOd.z. 14,:t.J, Vli;:1a -
Czyn. Bo!.2:ko Zjecln0{..7.0~tz, G~d.2. 1413\l, 
G1viczdn - Poczto\v!~:. 

Gruua llI. 
Lois.ko ogni.ta~_,,' g.:>jz. 10,JO, SpożY\'iCZ.:I 

Ł. - Bz-,1a·.o Ozor!<ow. Eoi,;Jto Konstanty.! 
nów, godz. 1"4,30, zryw Konstantynów -
ZMP ozorków. Bo'5ko M. Zgierz, godz. 
10,::0, Odzie:i: Z:>!C!'Z - '.rUR Zgierz. 

Gru9a IV. 

ność. 
Boisko Ru.da Pab„ godz. B,:lO, Napnód 

Ruda - .Jedność. Boisko Legia, godZ rn.30 
Termin In. Filmowiec - Sk6ra. E-olsko Tę-cza, 'godz. 

Grupa v. 10,30, Łodzianl'a - Powezcch::a. 
23..10.48. Boisko Zd. wo:~ . godz. 15, Grnpa V. 

Zryw Zd. Wola - Dr:.tJ::a,-z Sieradz. Bot>- 6.11.~. Boisko PKS TT. g<>dz_ 14,30, Pa-
ko PKS U, godz. l~, Mezhanll: Pabóanice pienfa - Metalowiec Zu. Wola. 
- ZZK Karsznice. 7.11.48. Boisko Łask, godz, U,20, Lasko-

:lł.10.48. BOiako PKS Il, godz. Hl,~. Pa- w!al• - ZZK Karsznice. Boisko Sieradz, 
p!crnia - Łaskowl~k. Dol&ko Zd. Wola, godz. 14,30, Drukarz Sieradz - Mechanik 
Godz. 10,33, Metalowiec Z<I. Wola - Che- Pabianice. 13ot-,.Jrn PKS II, godz. 10,30, 
miczna. Cl<em:l.c:zna - Zryw Zd. Wola 

Grupa VL Grupa VL • 
24.10.4.8. Boisko Koluszki, Godz. l~~~. G.11.411. Bois;;o u.n!:i Skiern„ godz. 14,:!CI, 

ZZK Koluszki Il - Unia Sit. Il. Bals.ko t;nJ.a II Sklern. - Ska1tt Sldan. 
TUR skier.n„ godz. 1s, TUR Skierniew.lce{ 1.n.ło3. no1„ko R"~ów. gooz. 14,30, zzx 
- ZZK Rogów. Boisko Brzeziny, gcdz. Rogów - Zry\'7 Brzeziny. BaLsko Ko-
1;;, Zryw Brzeziny - Skaut SI-Jern. ltJSZki, godz. 14,Ja, ZZK IlI Kol~zki -

W cm;.u :n.10.48. kluby lCJ-azy c ro~- Tlll' &dcrnicw!-;:e, 

waciałe ramiona d~zew, szare, chwiejące się gałęzie, ROZDZIAŁ XIX. 
gdzieniegdzie samotne, szeleszczące liście. I śnieg. I te Jednak po powrocie do Lycurgus Roberta niG 

Milczała. A gdy Gabel zapytał: 

straszne rudery, wołające o naprawę. I jej Clyde, otrzymała od Clyda ani słówka wyja.foienia. 
zobojętniały. I naraz myśl, że nie powinna tu dłużej Trzeba wszakże zaznaczyć, ż~ pr~cz t~r: czas po­
pozostawać. Ani jednej chwili. Zaraz musi odjechać. zycja towarzyska Cly<la utrwaliła się meplw. Po 
Musi być w Lycurgus. Musi być w pobliżu. Musi wieczorze u Steele'ów ta sama 'Yiadom°:5ć, . kt~rą 
przekonać się o jego dla niej uczuciach, a jeżeli nie czytała Roberta, wpadła w oczy Gilbertowi. Siedział 
dowie się nic, musi swoją obecnością zapobiec, żeby w1:aśnie w niedzielę przy śniadaniu i miał pociągnąć 
jej go ktoś nie odebrał. Stanowczo, taki wyjazd, cho- łyk kawy z f~liżanki, ~dy naraz.ujrzał tę w~iankę. 
ciaż tylko na święta, na parę dni, nie był rozsądny. Zęby mu zac1snęly się, wydaJąc trzask, Jak przy 
1Podczas jej nieobecności może ją porzucić dla innej„. zamykaniu zegarka - nie łylmął już kawy, tylko 
A gdyby się tak stało, czyż to nie byłaby jej wina? posta,~il fUfżan.kę na sp~~u i czyt~ł z uwagą wia­

Rozważała teraz, co ma powiedzieć, jak upozo- domośc. Pracz ~ego. matlu me b~ł~ m~ogo p~zy stole, 
Przepraszam na chwileczkę. Muszę sobie coś rować swój nagły wyjazd, Zrozumiała jednak, że \viedząc wszakże, ze ona bardzieJ ruz k~o. mny po­

wyjąć z walizki. I pobiegła do swego dawnego po- trudno to będzie jakoś wytłumaczyć, zwłaszcza przed dziela jego poglądy na Clyda, podsunął JeJ gazetę. 
kaiku. · / matką. A więc pozostanie. Pozostanie do jutrzejsze- - Spójrz tylko, kto t~ wdarł się .do r:aszego to-

No, cóż? Czy to on? - Roberta wstała i rze­
kła: 

Tam usiadła na łóż.ku i, podparłszy twarz dłońmi, go popołudnia, a potem wróci. Nigdy już nie wyje- warzystwa„. - wy~:ztus1ł ostryn?, iroruczny.r;1 to-
jak zwykle, g<ly przykrę myśli ją nękały, wpatrzyła dzie na tak długo. nem, a w oczach zaoiysło wzgardliwe oburzemc. -
się w podłogę. Wkrótce będziemy go mieli i u siebie! 

Gdzież jest teraz Clyde? Która z tych panien za- Nie mogła już myśleć o czym innym przez cały _ Kogo? _ zapytała pani GriffltllS i przysunęła 
brała go do Gloversville? Czy jest nią bardzo za- czas swego pobytu w rodzicielskim domu, tylko jak, gazetę do siebie. Zaczęła czytać spokojnie i statecz­
jęty? w jaki sposób zdoł~ię upewnić o miłości Clyda, czy nie. jednak prze{!zytawszy nazwizko, okazała pewne 

Do tej pory, wierząc niezachwianie w miłość Cly- może liczyć na jego opiekę, ewentualnie na małże11- zdziwienie. 
da nie przychodziło jej na myśl, że może znaleźć się stwo w przyszłości. Jeżeli się okaże, że kłamał przed w rodzinie Griffithsów wiedziano już o tym, że 
kobieta, ku której mógłby zwrócić swe uczucia. Ale nią, ;v jaki ~posób .wp.lynie :ia niego, żeby nada: t~- Sondra wiozła Clyda swym autem i że potem Trum­
teraz„. teraz! go me czym~? W J~k1_ sp.osob m.a go P:z;ko~a~, ze bullowie zaprosili go na obiad, lecz ta oto wzmianka 

Wstała i podeszła do okna. Patrzyła na sąd, gdzie kłamstwo rmędzy mm1 me powmno rruec mie3sca? miała "trnelnie inne znaczenie. 
jako młoda dziewczyna upajała się nieraz radością W jaki sposób zająć w jego sercu pierwsze miejsce,, " 
życia. Teraz tam było nago i smutno. Cienkie, zlodo- jak stłumić marzenin o innej kobiecie? Jak? (C. d. O.) 

„ 
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Dzień w l.adZi Radykalne zmiany w systemie pracy 

~~;,~;.;;~:~! Dlaczego panował' chaos mieszkaniowy 
;~7~1;~~:ttl!~~~!~~~~ Usuwanie szkodników · kombinatorów z łódzkiego kwaterunku ~~ I 

Wczorajszy „Kurier Popular- i przeprowadzał rozmowy z kon- sK1 składane będą w jednym już ~n~~u urzędnikowi - .kie­
ny" przyniósł sensacyjną wiado- trolerem danego rejonu. Szybko miejscu na ręce odpowiedzialnego rowmko~1 refera~ • przy~ału, 
mość o decyzji władz miejskich w o adresie wolnego lokalu dowia- urzędnika. W tym pokoju prowa- który. tez w os~atnieJ chw1h do­
sprawie uporządkowania stosun- dywał się pośrednik, a od niego dzona będzie imienna kartoteka wie się o adresie lokalu. W ten 

PARSTwow11 TEATR ków w oddzi~łach kwaterunko- ludzie pragnący go zdobyć przy reflektantów na lokale, aby w sposób udaren:nione .z?staną W 
wo'u~:"~a!~;s~:.Eoo wy~h ~ Łodzi. Gruntowna reor- pomocy łapówek, c:zy odstępnego. ten sposób nie ginęły wnioski na zarodku wsze~k1e ~o~liwe kon-

Dziś c, godz 19.15 najpopu.tarnleJsza g!1mzac3a, ma polegać na usunię- Po kwadransie na ręce referenta lokale. takty ze staraJącynu się O miesz-
kom~ czeska pt. „IGRASZKI z DIA- cm skorumpowanego personelu i wpływał już drugi wniosek na W innym dziale referent zade- kanie. • 
B's~tu~ę J°~~e~J::X~wał Leon schlller. Wpłyn~ć ma na usprawnienie cizia ten sam lokal i przeważnie miesz- cyduje, czy potrzebna jest kontro-

łalności. kanie przydzielano drugiemu la lokalu. Jeżeli zaistnieje koniecz „TAJEMNICZE" ZAGINIĘCIE 
TEATR &OMEDu MUZYCZNBJ wnioskodawcy.• lność, wówczas wniosek otrzymają AKT 

„LUTNIA". URZĄD Z"iu-v- .... ~IĘTY b .... • D . dz. 1 d . Piotrkowska au. .ti!•J..R.J.„ kontrolerzy. Ale nie ęu.ą JUŻ oni ecyzJe o przy ia e po PISY• 
Dili i codzlennte o god%Jnle 111.15 NA TRZY DNI WŁADZE POKRZYŻUJĄ mieli stałych rejonów i nigdy nie wane będą wyłącznie przell 

3Pi~t~~Acsa;=J'J~~~hJo~~=Y:~~1.c~f~e:. Prace reorganizacyjne w „kwa- PRZESTĘPCZE PLANY będą wiedzieć z góry, dokąd zo- zwierzchnika urzędu i nie bę~ 
bac!Ja. terunk1;1" zapoczątkowane zostały Te stosunki, - kontynuuje nasz staną skierowani. Rezultat kon- ~uż więcej doręczane osobiście za-

s,Jety wcześniej do nabycia w Związ- w dniu wczoraJ·szym Oddział rozmówca - postanowiliśmy zlik- troli b<>dzie podany do wiadomo- interesowanym, a wysyłane pocz• ku Artystów Plastyków ul. Piotrkowska . · ... . . • • 
m, a od godz. 11 w kasie teatru - w przy Starostwie Grodzkim Łódź - wldować. Odtąd . wszystkie wnio- ści jeszcze tego samego dnia ale tą. Zwknie ZJaw1sko „ta3emnicze-
nledzlelę kasa teatru czynna od gooz. n. Sródmieście został zamknięty na ' go" zaginięcia akt i miejmy na-
PA1QSTWOW1' TEATR POWSZECHNY okres trzech dni, w ciągu których Szkolen1·e 1·unakOiW dzieję, korupcji będzie też coras u Listopada n - tel. 150-36 mają być przeprowadzone ko- mniej. 

Oodzlennle o godz. 19,15, w niedziele ni · M ć oś ' d ł i dwlęta o 16 i 19,15 grana jest doskonała eczne Zllll.any. uszę przyzna - wia ezy 
sztuka pt. „NADZIEJA" z udz.l.ałem ca- Aby dowiedzieć się szczegółów Kursy samochodowe i szybownictwa ob. Młynarc~k •. iż u~ były ta-
~~e.zespolu z dyr. Adwentowiczem na o akcji uzdrowienia działalności kie wypadki, ze 4 rozne osoby 
Sztukę opracował 1 wyreżyserował Ka- na odcinku regulacji spraw miesz Komenda miejska Powszechnej w~u ~a. kurs samochodowy ~ą sJtładały wniosek na jedno mlen-

roi Borowski. kaniowych, współpracownik ,,Ku- Organizacji „Słuiiba Polsce" prawa- mieli Cl Juna.cy, którzy odbyli słnz- kanie i nikomu z nich lokalu nie 
dzi szeroko rozgałęzioną akcję szko- bę w brygadach SP. • 

TEATR ,OSA" riera Popularnego" zwrócił się do lenia młodzieży. 25 bm. „Shlżba PoL Komenda „Służby Polsce" przystę- przyz~awano ... S~o~umpow:un 11-
zachodnla ł3, tel. UO-Ol naczelnika wydziału Młynarczy- sce" uruchamia w Łodzi kurs kle- pui·e niezale:i:nie od tego do szkole- rzędmcy browli się Jak ogwa wy-Dz tś I codziennie o g. 19.30, w niedzielę k k • • . ' d • d 1 święta c godz. \8 i lD.30 komedia mu- a, tory oswiadczył mu, co na- rowc6w samochodowych dla mło- Ilia junaków i Junaczek \V lotnictwie, dawania ecyzJi o mownych na 

zycz•H• n . stolza pt. „PEPINA'•. stępuje: lhklńców, urodzonych w latach 1929 a mianowicie w I i II stopniu szy_ ptsnue, aby wykorzystać to dl• 
-1930. Kandydaci. ubiegający się o bowcowym. Wchodzą tu pod uwagę swoich ciemnych kombinacji. 

TEA,::~u~~~~E1~A'• PODŁOŻE przyjęcie muszą posiadać co naj_ nast~ujące roczniki: 1930, 1931 i 
oui o codztnle 19.30 „PA~l PREZE- CIEMNYCH MACHINACJI mniej-Wykeztałcenie 5 klas szkoły 1932. Ochotnicy i ochotniezki winni C"'YSTKA 

SOWA". powszechnej i muszą być zdrowi. przedstawić komisji kwaHfikacyjno- " 
Kasa t'z:tnna cały dztetl od &O<lz. 10 n· - W swojej praktyce zwróci- Czas trwania kursu ustalony zo•"ł reJ'estracyjneJ' SP obok dokumentów, ZELAZNĄ MIOTŁĄ DO, te\. 171.·'lll, -r' łem sam wielokrotnie uwagę na na 5 miesięcy, przy czym zajęcia świadectwa lekarskie o ogólnym sta- Chcemy żelazną miotłą vr~-

TEATłl KAl'tlERALNY niewłaściwości, jakie miały miej- praktyczne i teoretyczne odbywać nie zdrowia, zaś junaczki dodatko- mieść brudy z kwaterunku śród• 
DOMU zot.NtEl\ZA sce na terenie kwaterunku. Sy- się będą w go~zinach popołu~o- wo zaświadczenia o stanie wzroku i miejskiego. Jakżeż jego praca ró~ 

ostatnie ':i';uraszytisklego u. gnalizowalem o nich resortowemu wych. Plerwszenstwo przy przyJm-O- słuchu. (t) ni się od pracy kwaterunku Łódź-
Dziś i ~odzlennJe punktualnie o godz. viceprezydentowi, z którym u- Południe, gdzie wszystko idzie 

~ó~zcźi.~aP~NdepfJ.fri;-~~~~~11"15~ zgodnione zostały przeprowadza- Handel .Ian"' cuszkowy składnie, a urzędnicy są uczciwsi. 
nusza Warnecklego. - Kasa czynna od ne obecnie radykalne posunięcia i Dlatego zmieniamy wielu ludzi. 
11 do 13 1 od 15· Telefon t2S-02. zmiany. Błąd w pracach kwate- co do których mamy podejrzenia. 

runku śródmiejskiego polegał na podważa Ceny fOWarÓW O?szedł _już kierownik ~ypych. c Y R Il N 2 CPI. Nlepodlegloścll tym, że śródmieście było podzie- Kierowmk kwaterunku Łódź-Po-
powszednie godz. 19.so. lone na rejony, odpowiadające . we wa i mmę Y opu- Lucyna Auer ' W a 01clelka łudnie przechodzi do Starostwa 

Nowy atrakcyjny program, w dni Zaleci i d d.n · ł od I bach ł ś • 
Sobota godz 15.30, 19.30. terenowo Komisaiiatom Milicji. blikowania długiej . listy i;ieuczci- sklepu spożywczego w: Warcie, R~- północnego Przewidujemy wiele Niedziela godz. 12,00. 15,30 i 19.30. K d wych kupców. a juz wczoraJ Komi- nek 17 za uzaleźniame sprzedazy • • · . 

aż Y referent kwaterunku ob- tet Orzekający Komisji Specjalnej nafty od jednoczesnego nabywania 3eszcz~ mnych ztma~,. ~ nawet 
sługiwał jeden komisariat i na ukarał' grzywnami ponad pięćdziesię . mąki. zwolnień. Mam nadzie3ę, ze wkrót 
tym właśnie tle powstało wiele clu lmpc6w, któny popełnili drob. Na zapłacenie grzywny w kwoaie ce zmniejszy się liczba skarg i za-· 1~lttrJD machinacji w gospodarce lokalo- nlejszc pnestępstwa. Trzech z ruich 50 tysięcy zl:otych skazani zostali: żaleń na działalność naszych or-
wej. _ skazanych zostało na zapłacenie Konstanty ~wia.tkOM1kl, v:rła~ciciel ganów kwaterunkowych. 

Referent przyjmujący wniosek wysokiej grzywny w kw~ie 100 ty- $klep~., rzeźmczego w :i;ab18?1cach, GeL 9 dz' . . . sięcy złotych, a mlanowlc1e: ul. K!ilmsldego 10 za pob1erame nad-
•llttlł=1~~li1~11itlllll!lt 0 • przy i~ł m.l~sz~ama dowie- lUiecllysław Raczyńsltl, właściciel miernych cen za boczek i Ja.n Rózga.,:.11111111 __ ,__1111111!B'llll!llDB ... ----łll dz1awszy się, gdzie Jest wolny lo-1 slclepu rzeźniczego w Rawie Maz. 5 właściciel piekarni w Piotrkowie, 
ADRIA - ul. ~am:. Stallne. 1: kal, na który reflektuje intere~ za pobieranie nadmiernych cen za ul. Stalina 101 za pobieranie nad_ 

„Pojedynek v;yśwletlany od 21 do :22 t k ik ł · • d'~ t kuł · i h chl b _ godz. 16, 18, ~~ . w niedzielę 14• san , omun owa się n1erza .n.O ar Y Y mięsne. m ernyc cen za e . 
Film c:ozwo\ony dla młodzieży. z pośrednikami i te nielegalne J6:tefa Bclda, właścicielka straga_ Pozostałym wymierzono kary grzy-

BAł,TVI( - u1. Narutowicza 2!1' kontakty gmatwały całą robotę. nu z manufakturą w W.ieluni~, z~ wny od 2 tysięcy złotych do 30 ty-
„N11Izeczona z Turkmenii' - godz. S b' ł t k. f kt . handel łańcuszkowy materiałami się<:y. (ri) 
w.ro, 1B.3Q, 20--'D, w nle<iZlelę 1uu. am zao serwowa em a i a , ze jedwabnymi 
l•'ilm dozwolony dla mlodzJe.t1. reierent po otrzymaniu wniosku · 

BAJKA - ul. Fr1mclszkańska Sl: . . 
„Wyspa skarbów•• - iodz. 18. 20. w wychodził z gabinetu na korytarz 
nleozlel.e is . 
Film dozwolony dla rołodZleży. 

Gt>YNtl\ ·· ul Daszyl'lsk1e10 2: 
. Program aktualnoścl kraj. t zagr. 
Nr. 34'' - godz. 11. 12, ts, 16, 17. ta. 

Robotnicy nie wykorzystują 
1s. ~o. 21 · 

REL - ul. Legionów 2/4: 
(Dla młodzleży) 
„Pojedynek", wyświetlany od 21 do 
:!.2 godz. - 16 30. 13.30, 20,30, w nie­
dzielę 14.30. 

MUZA - Ruda Pablanlcka: 
„Tajemnica wywiadu'• - godz. 18, 20. 
w niedzielę is. 
Ji'Um niedozwolony dla mlodzld)'. 

POLONIA - Ul PlotrkuwsKa &,, 
„liwan Grotny•• - godz. 17, 19, 31, w 
nledzle-lę 15. 
Film dozwolQny od lat 18. 
Program na dwa dnl od 22.10 do 2:1.10. 

l>BZEDW&OSNIE - z„rumsRJego 11ne 
„Panna bez posagu" - godz. 18, 20, 
w niedzielę 16. 
Fllm dozwolony od lat li. 

aonOTNJI~ - u1 K1L11'lskte1;10 111: 
,,Noc grudniowa'• - godZ. 18.30, 11.30. 
29,30, w nl~elę lł.30. 
Film dozwolony od lat lł, 

REKORD - "' · Rzgowska z: 
„Wielki przełom" - godz. 18, 20.30. 
w niedzielę 15,30. 
l:"llm dozwolony dla młodzieży. 

ROMA - ul. Rzgowska 8ł: 
„Ja1111e l!.any•• - godz. 18, 20. w nie· 
dziel~ 11. 
Film c!ozwolony dla młodzieży. 

&TYLOW„ - Ul. KlllllBklego l23! 
„ ostatni Moh!.kanJn•• - godz. 18.30. 

PIĄTEK, 22 PAZDZIER..'JIKA 1948 R. 
11.40 Aucl)rcja sU:o1111:1. 12,04 Wiadomo­

ści południowe. 12.20 Muzyka. 12.30 Au­
dycja d:a wsl. 14.35 Hay<ln-Rosslnt-Grleg 
U.oo Wiadomości sportowe. 15.0ó Muzykii 
rozrywkowa. 15.30 Muz:;lka. 10 oo Dziennik. 
16.30 Skrzynka ogólna. 1G .4o Recytacje 
!:an.kursowe. 17.00 Koncert dla przodow­
ników pracy_ 17.45 „Konstytucia Sta11-
nO'Wllka1' - pogadanka. 17.00 Audycja roz.. 
il'YWKowa 1&.so „Uliczka Klasztorna''. 
19.00 ,,Służba Polsce•'. 1.9.15 Kooncert sym­
foniczny W przerwie: „Dziennik. 21.00 
Utwor:;r dawnych mtstrz6w. 21.20 „Z ży­
cia Bułgarii''. 22.00 „Ulubione melO<llc•'. 
22.4ó Km1cert życzeń. 23 .0a Ostatnie w~a­
domoścl. 23.10 Muzyka taneczna. 

f 1UJNCERTY 
WIELKI KONCERT MUZYKI 

RADZIECKIEJ W FILHARMONII 
Fhl.harmonla Miejska w ŁOdzl urząd.Za 

w piątek, 22 bm. o godz. 19,15 konce:rt 
z okazji Miesiąca Pogłęblenl11 Przyjatnl 
Polsko-Radzieckiej . Dyryguje Wło<lZl-

uprawnień do leczenia sanatoryjnego 
Na 3 i pół mlllona ubezpieczo_ 

nych 74 proc. stanowią robotnicy. 
Tymczruiem z leczenia w sanatoriach 
korzysta mała ilość robotników. 
Liczba ich nie przekracza 25 proc. 
~ólnej liczby leczonych w sanato­
riach. 
Sprawą tą zajął się Zakład Ubez­

pieczeń Społecznych i poddał zjawi­
sko przewagi w sanatoriach pracow­
ników umysłowych ścisłej kontroli. 
Okazało się, że działały rozmaite lo­
k:alne „naciski", a także w dużej 
mierze niechęć robotników do „szpL 
tala", za jaki uważano sanatorium. 
Zawinił w tym brak umiejętnej pro­
pagandy o wartości leczenia sanato­
ryjnego. Na ten brak szczególny na_ 
cisk mają obecnie położyć lekarze 
wśród chorych robotników, a prze­
konanych kierować do sanatoriów 1 
ułatwiać im załatwienie potrzebnych 
formalności. 

Aby umożliwić pobyt i leczenie w 

sanatorium większej n.iż dotąd liczb 
robotników, zostało wydane przef­
śclowe zarządzenie o wstrzymaniu 
wYSYłania chorych pracowników u 
mysłowych w wypad.ka.eh, gdy zwlo.. 
ka w lecz.enJu sanatoryjnym nie od· 
gryWa. większej roll. Zarządz.enie to 
nie dotyczy lecznictwa przeclwgru. 
źliczego, ani wypadków, wymagają­
cytji natychmiastowego leczenia. 
~~~~~~~~~~~<.w> 

„Dni ełuchoniemych0 
Pokazowe lekcje w szkole 
Zapoczątkowane w ub. roku „Dnie 

głuchoniemych", których celem jes1 
zaznajomienie społeczeństwa z ży­
ciem, pracą, oraz szkoleniem głucho­
niemych odbędą się w tym roku w 
Łodzi w dniach od 23 do 26 bm. 

18.30, 20.30, w niedzielę 14.30 
Film dozwolony dla młodzieiy. mlerz Ormlckl. Utwory fortepianowe --------------

W tym okresie w, jednej łódzkiej 
szkole dla dzieci głuchoniemych. 
mieszczącej się przy ul. Sienkiewicza 
nr 35, odbędą się publlcme, lekcje 
pok.gzowe. Publiczność dopuszczona 
zo• .ranie na te lekcje w najbliższą 
sobotę i poniedziałek. 

SWIT - Bałucki Rynek S: 
„Ludzie bez akriydeł" - &odz. 18, 20. 

wykona Władysław Kędra. W programie 
m. tn. Symfonia Klas czna Prokotiewa. 
fragmenty z .,Gayane'' haczaturtana, a 
poza tym utwory Glier , Szostakowicza. w niedzielę u. 

Fllm dla młodzieży dozwolony. 
~CZA - ul. Piotrkowska 10&: KabalewSkiego i Innych. 

.. Przeczucie" - god~ 1'.llO, li, to.łll 
w nledz.le\~ tł. 

Kasa Filharmonii czynna codziennie od 
godz. i0--13, zaś w dniu koncertu od 11 

Film dozwolony dla młodzieży. 
TATB,.- - Sienltlewlcza 

do rozpoc:z.ecla. 

„Kwla t mlłośct" codz. 1'1, 19, 21, w n!e MUZEA MIEJllKffi 
SztukJ - Więckowskiego as, otwarte od 

10--17 prócz poniedziałków t pl4tków. 
dzielę 15. 
Film dozwolony dla młodzl ezy. 

WtSł..A - ut. oaezyńaklego t: 
„Narzeczona z Turkmenii" -
17, 19, 21, w 11iedzlel41 u. 
l!'tlm dozwolony dis mlodzle:ty. 

WŁOK!'oilARZ - ul. zawadzka 16: 
„Na morskim szlaku" - -godz. 
18.30, 20.30 . w nle<iz. 14.30. 
Film dozwolony dla młodzlezy. 

PrebJsto1·yczne - Plac Wolno4cl Nr 14, 
godZ.I czynne codziennie od 10-17 prócz ponie­

działków. 
Etnograficzne Plac Wolności t-lr 11, 

czynne codziennie od 10-17 prócz ponle· 
16,30. dzlalków, w niedziele I święta od 11-11. 

WOLNOSC - ul. Napiórkowskiego 16: 
„Iwan Grotny" - godz. 16, 18, 20 w 

Muzeum Przyrodnicze w Parku Slenkl"­
wlcza czynne od ~odz . 10-17 orócz po­
niedziałków 
Spńldz1Ptn1a Plastyków - ul P1otr· 

nledzlelę lł. · 

KOMUNIKAT 
Zarząd Grodzki St.>-onnlctwa-._Ludowego 

w llodzl zawiadamia swych czronków i 
sym.patyków, te w piątek, clmla 22 pa:f­
dzlernlka br. o gOdz. 19 w lokalu przy 
ul. Andrzeja 1% (parter) odbędzie się Uil'O­
czystn Akademia z okazji „Mlesi11oCa" po­
głęblenla przyjaźni Polsko-Raclziecldej. 

Z tycia ZAMP 
Dnia 12.10 br. o g<>dz. 19 odbędzie się 

zebranie studentów zr.mpowców W'7-
działu Lekarskiego w świetlicy ZAMP-u 
przy ul. Piotrlcowskie; ~a. 
Obecność obowiązkowa. Sympatycy rol­

le widziani. 

W czasie „Dni głuchoniemych" 
prowadzona będzie propaganda na 
rzecz powiększenia liczby członków 
Towarzystwa Opieki nad Głuchonie_ 
mymi. Z funduszów, uzyskanych z 
opłat członkowskich, prowadzone S<J 
kolonie letnie dla upośledzonych 
przez los dzieci, prowadzona jest 
szkoła i szkolne warsztaty krawie­
ckie, S'Zewskle, stolarskie itd. (ot) 

Interesantów 
nie przyjmuje się 

Dalej . ani rusz I 
Cicho, bez Sll:umu robi się u nas 

dużo w dziedzinie reifula.cji źle za.bu. 
dowa.neJ Łcldzi. M. in. ma. być prze­
dłużona ulica Wschodnia. do ul. Waj. 
ska Polskiego. Przebicie to zapiano. 
wa.no przez tereny ogrodu, na.leżlr· 
cego do parafii Najświętszej Marii 
Panny. Roboty zostały przeprowa.. 
dzonc przez sa.monąd z wielkim 
nakładem energii i pieniędzy aż do 
granicy wspomnianego ogrodu i da. 
lej ani rusz. 

Jakie są tego przyczyny? Okazuje 
się, źe na. przeszkodzie stanął za.rząd 
pa.rafli. Mia.stu poti:zeba około 1.600 
metrów kwndratowYch ogrodu. Pia• 
nowal\a ulica ma biec przez odległy 
kraniec ogrcdu, który nie Jest na.. 
wet eksplaatowany prz;ez pa.raflę. 
Gmina. miejska gotowa jest zwróci6 
odszkodowanie za ewentualne ~ko. 
dy, wybudować nowy parkan i WY­
pla.oló godziwą sumę za grunty, zgod. 
nie z prŁepisaml. Parafia wprawd:de 
godzi się na ustąpienie terenu na 
potrzeby regulacyjne, ale pragnie 
przy tym zrobić konystny interes. 

Roboty regulacyjne sła..nęły na 
martwym punkcie. Sąm;Imy, że pa­
rafii o to chyba nie idzie, poniewail 
mwestycja. ta. Jest dla miasta nieod­
zowna . .Jest ona konieczna. dla dobra 
mieszkańców póbtocnej dzlebticy, 
ponieważ przedłużenie ulicy l Poli\~ 
czenie jej z ul. Wojska Pc>l81dego od. 
ciąży sta.le zakorlrowane ulice Zgier­
ską i Nowomiejską, a na pewnym 
odcinku na.wet Piotrkowską. I dla.te­
go życzyć by sobie nale"i.ało, aby 
Parafia. NMP nle traktowała. propo. 
zycJi mle.lskieJ Jako łransakcj! han­
dlowej, ale pode!!'Lła. do nleJ po ob1-
watelsku, zgodnie z interesami spo. 
łecznymi nuzego miasta. 

ll'ilm dozwoLony od lat 18. 
Program na dwa dni 22-23.10. 

ZACHĘTA - ul. Zgierska 28: 
„Marsylianka'· - godz. 18, 20.ao, w 
niedzielę 16.30. 

kowska 102 - Wystaiwa pr?p malarsldch 
Mlet·zy5law• <;tem1ńskle!lo ntwsrta <Hl 
~Od7 10--1~ 

MleJska Galeria S1tuk Pl:.stycznych -
Park Im. ff, Sienkiewicza. - Wystawa 
szkiców I rysunków Zygmunta Karolaka 
otw~rta codziennie od 10--13 1 od 15-18 

w n!edz. 1 $wl~ta od 10-1a. 

ZwiązeJ< AJ<ademicklej Młodzieży Pol­
skiej w Łodzi mzĄ<iza dnia 2ł pa~zicrm­
ka br. o g<Xlzlnle 10 w sali TUR-u ul. 
Plotl'IW"-'S'lta 243, uroczystą akademię z 
okazji Jnauguracj1 roku akademickiego. 
Watęp dla studentów Wyż.szych Uczelnl 
w Łodzi za okazaniem legitymacji akade­
m!.cklej. 

Przecież nie o to chodzi, aby sp6r 
przeciągnął się na długo l paraliżo· 
wał zamierza.nla sa.morządu, a.ni o 
to ,aby wYnądzić krzYWdę Interesom 
parafU. Zresztą, gayby sprawy mia. 
ły pójść a.ż tak daleko, WÓWCZU Ctnf. 
na miejska. mogła by tylko na nieb 
dobrze wyjść, bo odnośne przepisy 
określa.ją dokładnie, jakie może bJ'6 
OO.szkodowa.nie za tereny. które q 

W związku z reorganizacją biura potrzebne miastom dla Ich regulacji. 
oddziału kwaterunkowego Starostwa a w pewnych, b. p!lnycb przypad­
~rodzkiego Sródmiejsko:-Łódzlcleg;Jkach przewiduje nawet wywlaszcze. 
mt~resancl. nie będą przyjmowani \vlnie. Więc po oo przeei~gać s.frunę?-
druach 22 i 23 bm. STG. 

• 
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Trzy lata pracy na ,,talach eteru'' 
Radiofonia poiska w służbie robotników 

Tow. Miłośników Języka Polskiego 
rozwija ożywioną działalność 

Z skromnych zaczątków powojen­
nej radiofonii powstało szeroko roz­
budowane i dobrze pod względem 
technicznym wyposażone „Polskie 
Radio". ł;ódzka stacja odgrywa w 
ogólnym schemacie polskiej radiofo­
nii doniosłą rolę. Stacja· ta wybudo­
wana została w 1939 roku, należy 
więc do nowoczesnych. 
Wycofując się z Łodzi Niemcy wy­

sadzili tę część budynku, w której 
7.najdowały się maszyny. Na szczę­
ście nie uległy one całkowitemu 
zniszczeniu. wkrótce więc ekipa fa­
chowców podjGb próby odbudowy 
stacji Wśród gruz.Yw. w czasie luto­
wych mrozów, · odnajdywano poszcze 
gólae części maszyn, z trudem szu­
kano leżących w śniegu malutkich 
nieraz śrubek. 

Ale jak wszędzie tak i tutaj praca 
robotnika i fachowe kierownict\vo 
Inżyniera zwyciężyły. Stacja została 
odbudowana. Tuzeba jeszcze było 
tylko z zagranicy sprowadzić lampy 
nadawcze. których nie produkowało 
si~ i nie produkuje w kraju. Wresz­
cie 21 października 1945 r. nastąpiło 
otwarcie radio~tacji łódzkiej. 

Wl.'POSAŻ~NIE NASZEJ 
RADIOSTACJI 

Transmisje radiostacji łódzkiej na­
"""'-

dawane być mogą z trzech sal. Pier­
wsza służy do transmitowania pre­
lekcji i odczytów, druga większa u­
żywana jest do koncertów kameral­
nych. wreszcie trzecia największa 
znajduje swe zastosowanie w czasie 
transmisji słuchowisk wieloosobo­
wych i koncertów symfonicznych. 
ściany wszystkich trzech sal posia­
dają swoistą budowę. Celem tej kon 
strukcji jest pochłanianie dźwięków 
przez ściany i ograniczenie odbijania 
się ich. 

działać w pogłębianiu świadomości 
klasowej mas, chłostać spekulantów, 
wyśmiewać biurokratyzm itd. 

Wznowione we wrześniu 1945 roku język" prof. Stiebera, „O języku 
przez prof. dr. H. Ułaszyna · Tow. fraszek mieszczańskich w XVI! w.", 
Miłośników Języka Polskiego sprę- St. asystentów: Gosiewskiej: „O ję­
żyście rozwinęło swoją działalność. zykach osobniczych", Dejny: „PoL 
Zorganizowało ono 22 odczyty wy_ sko-czeskie pogranicze językowe". 
głoszone przez profesorów: Ułaszy Smoczyńskiego „świat zwierzęcy w 
na, Stiebera, Michalskiego, oraz star semantyce naszego języka". „Eufe­
szych asystentów: Gosiewskiej, Dej- mizmy w jęz. polskim". 
ny. Kudzinowskiego i Wyrębskiego Siedziba Tow. !'tlił. Jęz.-Pol. mieści 

W roku akademickim 1948'49 prze_ się przy ul. Lindleya 3, pokój 22, tel. 
widziane są następujące odczyty: 162 35. S~kreta.rz Tow. załatwia spra 
prof. Ułaszyna: ,.Z najnowszej lite I wY w poniedziałki i wtorki, g<ldo:. 
ratury poprawnościowej" ... Wojna i 10-13. 

W dziedzinie rozrywki i sztuki ra­
diostacja łódzka posługiwać się bę­
dzie noWYmi całkiem środkami ma­
jącymi za cel wzmocnienie zaintere­
sowań artystycznych szerokich rzesz 
swych słuchaczy. Tak więc radiosta­
cja przystępuje do akcji transmito­
wania niedzielnych koncertów :z; Fil­
harmonii Łódzkiej, na które zapra­
szani być mają przodownicy pracy. 
Już w listopadzie radiostacja nada-

NOWOŚCI PROGRAMO\'<'E wać będzie w niedzielne przedpołu- Na gorącym uczynku 
Wydział Programowy Radiostacji dnia audycje rozrywkowe z sal fa­

Łódzkiej obejmuje trzy zespoły: lite- brycznych. Audycje te będą przypo­
racko _ oświatowy. informacyjno - , minały swym charakterem ,.podwie-
polityczny i muzyczny. czorki przy mikrofonie". 

Ostatnio w Łodzi władze bezpie- n rz2gła kradzież i zaalannowala 
cze11stwa pochwyciły na „gorącym funkcjonariusza M. O. Złodziejkę za­
uczynku" kradzieży kilka osób, któ- trzymano. 

Sezon zimowy stawia przed łódz­
ką radiostacją nowe zadania. Zimą 
iudzie więcej przebywają w domu i 
słuchają radia, co umożliwia umie­
szczenie w programie większej ilo­
ści odczytów popularno - nauko­
wych. Szczególny nacisk zostanie po­
łożony na odczyty poświęcone zaga­
dnieniom polW,ycznym i społecznym. 
Radiostacja ł&izka winna być bo­
wiem najściślej związana z robotni­
czą Łodzią, to zaś w dzi~iejszej 
chwili oznacza, iż musi ona współ-

J. B. 

OBWIESZCZENIE 

re przekazano do dyspozycji władz Przy wyciąganiu z kieszeni Cze­
sądow_\ICh. Janin.a Mariańska, korzy- sława Jadziniaka 3.500 zł „powinęła 
stając z tłoku panującego w Po- się noga" złodziejce Alicji Wróblew­
wszechnym Domu Towaxowym wy- skiej. Została ona zatrzymana prz.ez 
ciągnęła z kieszeni stojącej obok ko- Milicję. 
biecie 17,000 zł. Poszkodowana spo-1 · 

Zarząd Miejski w Ł<Jdzi - Wydział Ko­
munikacji poda;e do wiadomości osób 
zaLnteresow&nychL że w myśl § 2 rozpo­
rządzenia Ministrow: Komunikacji, Adrn1-
nistraejl Ptibl.IC2nej, Ziem Od.Zyskanych ••••••••••••••a1111a••11••••••••••••••••••••••••••• 
i Obrony Narodowej z dnia 15 kwietnia 11 a 

~~~łtuwp~f:;;ó~ ~~~~~~~~;,~ : P A.ŃSTWOWA FARBIARNIA i WYKOŃCZALNIA : 
~~~~ 1 ~~b!c;n~~e <~~~ ~0-t:ci :,~w2;;: : „P I E R W S Z A" w RUDZIE PABIANICKIEJ : 
lenia na prowadzenie pojazdów mecha- • ZAmn'UDNI • 
niemych ul~gają wym:l.anie na pozwolaila • .a.u. od zaraz: • 
przewidziane w powolanym rozporządze- li IN:tYNJERA lub TECHNIKA. BUDOWLANEGO B 

si~ czoło 
niu z dnia 15 kwietnia 1948 r. 8

8 na staJDaw!islro Kilerownlka Wyd:m!adu Inw-t.-. 8
8 W celu wymiany pozwoleń osoby za11n- -·J~J< 

teresowane, zamieszkałe na terenie m. 11 KOLORYSTĘ a 
Łodzi w1n.ny zl-ożyć za pośrcdn\ctwem • na SUunoWl'..sloo Kl~ Dru.k.a!mi B 
Związku Zawodowego Transportowców : MAJSTRA DRUKARNI Jt.lASZYNOWE.J·. 8

8 

~PZPB Nr 7 wysuwoiq no 
w ruchu wso6łzawodnicłwa pracy w Ł<Jdz! ul. Andn:eja Sti;uy.a 6 podanta MAJSTRA FARB h 

Poczynają już napływać wiadomo.. 
ści o rezultatach jedenastego etapu 
Indywidualnego W'Spółzawodniotwa 
pracy. 

W trakcie jego trwania wyłoniło 
siQ wielu nowych przodowników 
p1·acy, którzy swoim ofiarnyr>i. tru­
dem przyczyniają się do bezustanne­
go vraostu naszej pro<lukcji. 

Do jednego z lepszych zakłe.dów 
nracy w przemyśle b::iwelnianym na­
leża J>ZPB Nr 7, gdzie nich w~pół-
7.a\vod'iictwa pracy oparty jest na 
z-drov,.-ych !)Odsta-wach. 

Fabryczny Sąd Współzawodnic­
twa po rozpatrzeniu wyników . osią­
l'(niqtych przez poszczegolnych 
wspó!..~wodników przyznał \7 przę­
dzalni nagrodv nastc:pującym wrze­
cieniarkom: Stanisławie Majchrza­
kowskiej, Władysławie Bresz i Bro­
nisławie Radke. 
Wśród prządek obsługujących 

trzy str-„ny pierwsze ~ejsce z<j.ięła 
Stanisława :K•J.!mła (149,6 proc.), a 
następne Brcn~sława Bękowska 
(146,G proc.) i Helena Wi'1:czak -
141,7 proc. Wśród prządek pracują-

Przerwa w ruchu 
tramwajowym 

Wczoraj po południu pasażei:owie 
tramwajów łódzkich zostali zamepo­
k.ojeni nagłym wstrzymaniem ru­
chu wozów. W ciągu piętnastu minut 
na ulicy Ploh·kowskiej utworzył się 
zator. 
Przyczyną nagłego zahamowania 

ruchu tramwajowego była przerwa 
w dopływie prądu z elektrowni. Po 
piętnastu minutach tramwaje ruszy_ 
ły. 

EG7AMINY 
w Szkole· Prawniczej 

W Szkole Prawniczej Minister­
,;tw a Sprawiedliwości w Łodzi za_ 
kończony został !-Szy IO-miesięczny 
kurs dla sędziów w·ydziałów kurnych. 

W dniu 18 października 1948 r. 
rozpoczęły się końcowe egzaminy dla 
słuchaczy tego kursu, po czym ci. z 
a~olwentów, którzy zdadzą egzamin 
z wynikiem pomyślnym - zostaną 
zatrudnieni w sądownictwie. 

MATRYMONIALNE 

- Czy pani jest tą, dobrą, ideał· 
nie myślącą przyz\Voitą, damą, z 50 
tysiącami posagu? 

-Tak! 
- Och, jakże mi przykro, bo ja 

Jestem łotrem. 

cych na niskich numerach wyróżnio­
ne zostały: !rema Kaniecka (178,2 
proc.), Kazimiera Pietrzak {172,6 
proc.) oraz Stanisława Grocholińska. 

Co się tyczy skręcarek to pierw­
szą nagrodę przyznano Kazimierze 
Domagale, a następne Stefanii Ru­
dzińskiei i He:enie Glębowskiej. 

W tkalni wśi-ód tkaczy pracują­
cych na czterech szerokich krosnuch 
pierwsze miejsce zajął Zygmunt Ska 
li1iski (166,5 nroc.) a drugie Balcerak 
\Vojcicch. Trzecie miejsce uzyskała 
Józefa Kruk. która osiągnęła naj­
wyższy wskaźnik produkcyjny 
172,5 proc.. ale pod ?OZOGtałymi 
względami pracowała gorzej niż po­
zcstali dwcij tkacze. 

Na wąskich „czwórkach" nagrody 
zdobyły Marta Musiał, Maria Olę­
dorc:z.yk i Irena Szumigaj, a wśród 
przewlekaczy: Tadeusz Kowalczyk 
(198 proc.), Sh!l!isława Bartczak 
(195 proc.) i Marian Garczyk (190) 
p1·oc.). 
Wśród majstrów tkalni pierwsze 

miejsce osiągnął Antoni Ignac;zew­
ski i drugie - Józef Szymański, a 
trzecie Marian Jędrzejczyk. 

OGŁOSZENIE 
zarząd MicjSki w Łodzi - Wydział Ad­

mlnistracyjny - podaje do publicznej 
wiadomości w myli! ąrt. 9 ust. 2 dcl;:.J:c­
tu z dnia lQ.11. 1~45 roku o zmiamie i usta­
laniu imion i nazwislc (Dz. U. R. P. nr 56, 
poz. 310), że następujące osoby, zam. vJ 
Łodzi uzyskały zezwolenie na zmjane 
nazwjsk: 

1) Golec Jerzy - Wacław ur. w Łodzl 
dnia 28.9.1926 roku zam. ul Srebrzyń"Ska 
nr Sł na nowe nazwisko „Golczyń~l•'. 

2) O.siatyńska Hanna - Wanda u.r. w 
w.a.rszawie dnia 29 .4.1D21 r. zam ul. Z.:i.· 
menhofa 19 r..a nowe nazwisko .,Skalska„. 

3) Patyk Eugeniusz. ur. w Łod.Zi dnia 
2.1.1008 ro'ku „na nowe nazwi.sko „Pate· 
wicz''. 

Paty3{ ~eda - Melania ur w Ło<lzl 
dnia 7.10.1910 roku na nowe · nnzwisko 
0 Patewiczu . 

Patyk Krzysztof - Eugeniusz ur. w 
Za'kowlcach dnia 6.0.1910 roku, zam. Plac 
Dą.l:xrowsk.lego nr l na nowe nazw'.sko 
„Patewicz•". 

4) Rozcnb:ium St::mi.slaw ur. w Warsz:!­
wie dnia 1.8.1397 roku na no\ve nazwi­
sko „Janik•'. 

Rozenbaum Helena ur. w Łodzi dnia 
19.3.1906 roku na nowe nazwi&i<o .,Janik'' 
Rozeńbaum Henryk ur. w Łodzl dni~ 

12 l.1931 roku na nowe nazwisko „Jan:!«·. 
Rozenbawn Anna ur. w Budziszewicach 

dnia 21.11.1923 r. zam. ul. okręgowa nr 3 
na nowe nazw.i.sko „Janik". 

Ló::Iź, dnia 21 ,paźdzlernilca 1!146 roku. 
ZARZĄD MIEJSKI W ł,ODZl 

na przepisanych drukach 1 załączyć: • lARNI (lliB. je.dwa ltib 'l'f'l!llDo). • 
a) pos!adane dotychczas pozwolc:n!e, 8 MAGAZYNIERA Eh.J:?EDYCJI. B 
b) dwie Jednakowe o rouniarach 4x4 : URZĘDNIKA do provv·adzeni:a krurtot:eki ~. .• 

niepodklejone fotografie bez nakrycia 
głowy, z których jedna winna być zaopa- • Podania wrarz z życiorysem należy składać w Wymiale PeMCb!.l_ • 
trzona w stwierdzenie tożsamości przez : nym Zakładu przy ul. Deszczowej Nr 26. (4164) : 
admLnistrację domu. lub komitet domo- a 

11 
w~onadto posiadacze zawodowych lczer-

11•••••a•••m• 11•11•••••••••Y•lfl••••••••••••••••••••• 
wohych) poz;woleń na prowadzc.nle poja- ~''-'-'-'-''''''''-~"'-"'-"-''-''-~~'-'-'-'-'-'-'-''-'"'-'-''''''''~ zdów mech., ubiegajqcy slę o wym·Janę ~ -~ 

~~tą1;~y~u~o 1pc~~fao;1"ię pozwc
1
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1 
wlnni 2 WARSZTATY ELEKTR.O - MECHANICZNE •A TO M « 2 

dta uzyskanla pozwruen:a n. kategorii ~ RADOM!':KO I BRZEŻNICKA N t ~ 
- zaświadczenie z odbycia co najmniej ~ • •- • U • ' r "4 
12-tnic.siączncj p~acy v; charakterze ldc- 2 ~

2
~ 

rowcY. a dla uzys.kanla pozwolenia I. kn- ~ ~ 
tc_<:erii - zaświadczeni<> z odbycia co naj- i WY l{ O N UJ Ą: "'I 
mniej 12-mlesięcznej pracy w charakterze ~ \VENTYLATORY DMUCHAWCE ~ 
kierowcy autobusu lub pociągu drogo- ~ -..

1 weiro. ~ z napędem elektrycznym. I':. 
Na podaniu nalc±y .nak!e;ć znaczki 2 ~

1
. 

mlejsklej opłaty admu11stracyjnej na cu- ~ ~ 

me .zł ioG. a !l3dto po zł 5 od każdego 2 DOS'f'ARCZAJĄ:Z ~ 
z.a!.: . .czir..U,a. ~ ~ 

nru..'<! pooań po zl 20 za szbukę. oraL 2 SILNIKI ELEKTRYCZNE 1..:..-. • 
znaczki m!e:tsldej QPłaty nclrnlnlsbra~y;- ~ ' O rv-...ueJ 'Il 
neJ po ceme n-ominame) nabyWac mozna ~ mocy i jakości. ~ 
w biurze wskazanego Związku Tran_~pcr- ~ Fr. 
tot..-ców. . !A'-.~-.-.-„,.. .......... .., ,,.. ............... _..._..._....._...._..._..._...._ ..... ...._....__..._ ......... „ Term1.ny l kolejność składania podai1 .._ ........ ...._...,,._.,......, .._.___ "'-------"..._...._..,.. ________ , .......... ,,,,,,,,,,~ 

>:OStDłY ogłoszone ?Ul tablicy obwlmzcz. eń r------------.1"'~.,,/1"1 Zarzadu Miejskiego w Lodz.l przy ul. 
Piotrl~owślticj l().l, w Wydziale Komuni-

kacii przy ul. Piotrkowskiej 17, w Staro- w. w I o R fi ł f w I ( l stwach Grodzkich w Automob1Ht.Iubie 
Pol~I:l. ul. K:ilińsk1ego 61 i w Zwiazku 
Zawodowym Transportowców. ul. Andrze-
ja strugu. 6 

~~~~~:~~n&~~. i~=;nize §s'i. ~ RADOMSKO, Roli-Żymierskiego 8 
ust. ~ powC'l2nego na wptępie rozporzą­
dzenja - wyClane dot~ pozwolenia na 

:~;~~;~i~nep;;a:ni~e<:J~aru~:cio ~ dostarcza po cenach fabrycznych 

::g:· .:::.~;;;~;~Il~:~:·:: ~ n arze d zi a ogr od n i n e 
O GŁOS ZEN I A DRO B 1" E "--.„.-••• .;. •• _._._._._„.,..._._..„._. ••• -.•.-

.Lekarze 
Dr REICHER - specjalista. weneryczne 
skórne, płciowe (zaburzenia), Poł•1dnlowa 
nr 26 ·j,uga siódma wieczorem. -90l 

Dr med. SIENKO KSAWJo;RY spec3au 
sta chorób skórnych, pęcherz. weneryc2. 
nych. przyjmuie. Kil1ński"go I~~. w go­
dzinach 13--14 t 1:;-18 Tel. 20~ .• 5 -2~2 

„ #. • 

.(„ ~,.,..'C'r":lv cp-· ~ • •r.I!""' 

REDAGUJE ZESPOŁ. 
RED. NACZ. - przyJmuJ• od codziny 12 do l~ 

SEKR- RED. - od codzln1 10 do IL 

WYDAWCA: Spółdzielnia Wydawnicu ~WIEDZAM. 

NASZE TELEFONY: 
Centrala telefoniczna Rl'dakejl AdmioistracjJ 136-91. t57·U 

Ekspozytura, 
~SZENTE Pr~"vatneg-o PrzC'l'Jlysłu 
Włókicnn<oez~go w Lodzi poszukuje ksi~ 
go„"ego do bucha.lte.rii pr.zebitkowej. -
Zgto.<ncrtia w biurze Zrzeszenia przy ul. 
Trcugutta. Nr 1, w god;,im:.ch od 9 do 1"3. 

130-48 

144-111 
Kolportażu 136-91. ~1-11 

Ozbł Ogło11uil lC66·S7, t~t-~ 

< C! l.)}1 t:T,'V Ekspedycla tGM•~ 

ZAGUBIONO leg!tymaoję Zw. Wetm-a- ' l3ł·IJ RozdDelnla 17.ł-11 

nów Nir '}{17 Kotecki .Tan WschOdnia 4CI. ~---~---... ------------------------' 

ŻYCIB I MODA 

A 
- Pa.nie starszy! Da,j mi pan cho­

ciaż kawałek :z tych szynek, za któ­
re tu siedzę. 

- Pomocy! 
- To nie mój stól 

- Ale to bia.łe Sl\ leniwe, zobacs 
;fak mało owoców niesie na 11łowie. 

1ted:;i1- -·~ - Uidt. Piotrkowska 81. Administracja - Łódź.. Piotrkowska 70 Redakcja honoruje ty1kc artykuły zamówione I rękopisów nie zwra<'a cle. Warunki orenu1 .. ~ra'7: 
prenumerata zlt!ornw~ rort 211 itp,) d. li. · 

D--030356 
llllesięcznie a dOttawa do doQl\ł - zł. 150 z dostawą prze2 pocz! zł. 120. z odbiorem w Admln!stracjl-zł. 100, 

Drukarnia Nr •- Soółdzlelnl W,-daw otczeJ „Czytelnik", l.ódi, żwtrld 2. 


